
• 

PIS_O POLSKIEd PARTII ROBOTNICZEd 

~W'~.fU f... .. 'an:$ .. Q/iń.h; 
III 

le W I O zapoml 
(PanJięcl bojolllnikóHf o Po'§kę Ludową) 

Codzienna Praca, osiągnięcia i troski :;".1 jak "Wera" Wedman - robotnica od Ga- I pgmięć o bohaterach tej walki, o tych, I Najpotężniejszą z nich jest Związek Ra~ 
ni"" związane, zacierają czasem w naszej jęra - sekretarz dzielnicy Górnej Prawej co młode życie bez wahania poświęcili ni~ dżiecki - stojący na straży pokoju naro­
pamięci obrazy niedalekiej przeszłości.' PPR, Jan Stępień ("Wąsik"), członek gm- gdy zginąć nie może. ' dów świata. Siły te - to nasza Polska 
Gdy patrzymy na idące pełnł parą fabry- py specjałnej Gwardii Ludowej, Artur Warka przYnosiła Z'a robą nieunikniQne ludowa, to demokracje ludowe środkowej 
ki, na nasze miasto, na kraj, który odou- Maciejewski Al-owiec, organizator akcji ofiary. t\J.e na ich miejsce wyrastali no- i wschodniej Europy. Siły te- to masy 
dowv.je się - zapominamy czasem o ,te- sabotażowej w "Wimie" i wielu innych, wi - kontynuatorzy ich bohaterskiego pracujące całego ś~ata. 
nie krwi, którą Naród okupił wolność, którzy na życie i śmierć związali się ze dzieła. I dlatego Polska Partia Robotnicza 
zapominamy o ofierze życia tych, którzy SIP'rawa 'kla'SY rolbotni>czelj i Nar()ld'u p{)ij- Ofiara życia bojowników nie poszła na sprzy:ririerza się ze wszystkimi siłami sto-
ginęli z myślą o Polsce Ludowej. skiego. marne. Polska Ludowa powstała i odbu- jącymi na straży pokoju światowego, po-

Nie wolno, nie wolno zapominać o stra- Nasza Partia .sk~pił~ w swych ~zeregach dowuje się. kojowej odbudowy kraju. 
!';zliwych czasach okupacji, nie wolno za- szczerych patnotow 1 demokratow, wal- Ale lekcja historii nie może być zapom- Potężną dźwignią odbudowy naszej Oj-
pominac o walce - nie wolno zapominać czących.o P?lskę Lu~o~ą. . .,." niana. Musimy skupić wszystkie siły, aby czyzny jest jedność klasy robotniczej, jed-
_ bo pamięć o okupacji, i o walce nakła- Orgamzac]a młodz~ezowa "P~oIDlemsc.l nie dQpuścić do odrodzenia się imperiali- nolity front PPR i PPS. 
d.s. na nas obowiązek czujności i pracy. powstała sam~rzut!lle .. ~odzl ~stą!!ąi stycznych zaborczych Niemiec. I dlatego Wespół z bratnią PPS dążyć będziemy 
Aby już nigdy naród nie zaznał niewoli. po~m do ~.L. l zWlązah Sjlę z partią, k~?: przeciwstawiamy się próbom .podejmowa- nadal dro~, którą sami wykuliśmy, dro-

Historia okresu wojny nas uczy. I z tej reJ przo?u]ącą rolę w wa_ce o wolnosc nym przez amerykański imperializm, pró- gą do silnej suwerennej Polski Ludowej. 
straszliwej lekcji musimy wyciągnąć uznawalI. Wszyst~o, co po~tępowe, ~łod~, bom odbudowy niemieckiego agresora. Dążyć będziemy do szczęścia klasy robot-
wnioski na dalsza pokojową przyszłość. zdro~e w narodZIe polskIm .skuP.lło SIę Ąmerykański imperializm chciałby zdu- niczej - do socjalizmu. ' 

. . - . wokoł PPR - awangardy bOJowe] mas sić demokrację światową, chciałby pano- Pracując w myśl ideałów, dla których 
Od iplerWsZy,d'n chwj,l nao'arou htele- pracujących. . . wać nad światem i w zaborczych zamia- towarzysze Szymański, Koczarski, Przy-

rowskiego, od pierwszych dni okupacji "Promieniści" dobrze zasłużyłi się Oj-- rach pragnie stworzyć sobie w odrodzo- byszewski i tylu, tylu innych oddało SWE 
'OJ'olefariat Łodzi nie uległ - walczył. czyźnie. Mogą być dumni ZWM-owcy I nych reakcyjnych, imperialistycznych mł_ode życie, najlepiej oddajemy hołd icb 

Przed 1939 r . sanacja uzurpowała sobie łódzcy, że ich ):oledzy z taką ofiarnością Niemczech swoją bazę wojenną. pamięci. 
1?rawa i przywileje szermowania hasłami umieli walczyć. Siły pokojl,l. i demokracji są vlielk:ie. Ignacy Loga-Sowiński 
patriot.yzmu. c: zakłamani reprezentanci 

~a~oJ:siad;~~~r~~alio~:~a~:{:r~:~j~= y or samorządowe we Franc·" ~~~~~ . J 
Hcieczki, w kraju pozostał łud pracujący 
j lud pracujący zmagając się z okupantem . 

;~~:~~~~:Ó1u~:~~~. :~r:~l~f.WdziWy przyllraly charakter masowej akcji przeciw polityce Ramadiera 
Czerwon~. ł'~ódź dowiodła, że godna· jest " _. 

swych bojowych tradycji. Mimo warun- , PARYŻ. (oh~ł._ ~ł.) W c~:łe] Francjlf. odb~ą \ną :p!z:z Ramad1e-ra} popi&ral~ych . go de­
ków terroru wywózek przesiedlania mi- Się"! dmu dziSle]Szym. wybory do za:rząllow pui~:wany~h z p!C!WICy ~!}Cji!.l_."tyczn~} . wyoo­
mo groźby gest.apo _ ~ fabrykach j~ż W mUnlc~alnych. Zgodme z zasadą przeiorsowa lry'W miejscowościach, lt.czących ponr,;e) 9 ty-s. 

pierwszych miesiącach r. 1939 - 40 po- P I · · · I b h 
"~sta.ią ~o~itety sabotaż~we. Robotnicy rogram. uroczys OSCI za o nyc 
klerowan~a ~j~oJ'ąmylr~~w mJ:~gnktempkla~ Zbiórka wszystkich organizacji, które bio- gacje Polskiej PatiU Socjalistycznej Oftl,Z 

S?wYtm ~ .J . w. /d' ą K ę"t trze rą udział w niedzielę, dnia 19. bm. w uroczy a inne delegaCje zaproszone. 
CIWS aWlema Sle naJez zcy. OIDl e y sa- t" h b h Ii . 13 ksb 4 l Ty • i ki t _. i k ł 
hotażowe łaczą sie zczasem i powstaje or- s oscJahc bP~grz~k~WYGc -ud~izcLI d e ~ udmbo- . npapRu . D .mll~n ec Ge,gO uSLawl~~ą SGę. o a . . F t Vi lk' N . W wanyc OJownJ ow war J u owe" o ę- Złe Ole: " orna- ewa., " orna-
gwanllza<;J~ ''l'' ront a l. za . aszt

ą . l . aszą dzie się o godzinie S-ej 1\Ig. nastepującego Prawa", "Górna", Ruda Pabianicka i .,Wi 
, o n?sc • . a.o o orgamzacJa s a:le. SIę n~ planu: . dzew". ' 

łodzklID tereme trzonem PolskIe] Partu 5 n~ ul "o n j i >'11..1 - t - - -R b t' . . 1. Wszystkie delegacje z wieńcami i poczty . .. . 'D cz e ;o.;y neJ us aWlaJą SIę 

- o, o mczeJ. . . . '. . ' sztandarowe stają na ulicy przed loka- kola PPR Dzielnic: "Baluty", "Staromiej-
P~R wyrasta z n.aJzywotme]szych mte- ska", "Śródmieście-Prawe", "Sródmieś. . d PPR k ał d lem partyjnym ul. Piotrkowska 262. Po resow naro u. ws az a rogę oca- cie" i Śródmieście-Lewe" 

l~nia przed zagładą" na którą. skaz~ł nas drugiej stronie ulicy zajmują m'iejsca Wzywa ~ię wszystkie organizacje aby ila. 
h~tleryzm) drogę .?ezko:nproIDl~oweJ wa!: wszystkie orkiestry. swoje miejsce zbiórek nie d o c h o d z i ł y 
kI; .wbre:v reakcJI, ktora narod uczymc 2. na ul. Skorupki stają oddziały mundur.!)- ul. Piotrkowską, ale ulicami bocznymi. 
chCIała bIernym. we (Wojsko Polskie, Miljieja Obyw., Kom Przypomina się kołom partyjnym o ko-

PPR -:- partia mas pracująCYCh powią- panie PW itd.)' Za nimi ustawiają się rueczności dekorowania sztandarów krepą. 
zała dążenia mas do wyzwolenia i narodo- wszystkie organizacje młodzieżowe oraz Trasa konduktu pogrzebowego przebiegać 
wego i społecznego. Ten program pisany Szkoła Centralna PPR. będzie ul. ul. Piotrkowską, Nowomiejską 
hy~ krwi.'! najlepszych synów Polski, naj- 3. na ul. Sw. Stanisława Zbierają "ię ticIe- Zgiel'ską do ltadogoszcza. 
lepszych aktywistów partii. 

Dziś czerwop.e sztandary PPR cnylą się 
nad trumnami bohaterów. Gzłonkowie 
PPR, Gwardii r,;udowej, organizacji mło­
dzieżowej "Pr.omieniści" żyli i ,ginęli z my­
ślq o Polsce l,udowej. 

Kim byli 1:1. którym dziś hołd składa 
czerwona Łódź? 

Byli robotnikami, z ruchem robotni­
czym zespoleni przez całe życie. Trudno o 
{tich mówić nam, którzy byliśmy związani 
7. nimi naj serdeczniejszymi wi'ęzami I 
wspólnej pracy i walki. , 

Leon Kocz~ki, Stefan Przybyszewski i I 
Czesław Szymański członkowie obwOdo-\ 
wego komitetu PPR - przed wojną w 
KPP walczyli o lepsze jutro klasy robot· 

Wsród ciężkich bojÓw Z okupantem niemieckim poiegU bohatei-owie w'alk 
o wolność i demokrację - człon kowie Polskiej Partii Robotnicze1 Gwar­
(iii LudoweJ i organizacji młodzie żowej "Promieniści" : 

KOCZASKI LEON pułk. {Bolek) 
PRzyBYSZEWSKI STEFAN mjr< (Władek) 
'WEDMAN MARIA PPl'. (Marie) 
SZYMANSKI CZESŁAW ppłk. (Veniek) 
STĘPIE~ JAN (Wąsik) 
MACIEJEWSKI ARTUR. 
IfROGULEC BRONISŁAW por. (Jastr~b) 
WITULSKI MARIAN 
OOMINIAK TADEUSZ 

wyborców, będą nie prcporcji>n.:alne, locz więk 
szcśclowe, tj. wszystkie mandińy ll.Zys'ka. par­
tia, która otrzyma większość głosów. W okrę­
gach, w których żadna partia nIe WLyska więk 
s7l05cl głQSów, wybory będą powtórzone w 
IW'ZYszłą, niedzielę. W miejscowościach liCZlI, 
cych ponad 9 tys. wY'borców wybory będą pro 
pOO'cjon'aIne. 
J~ pottkreś!ają, w tutejszych kołach ł13!ity­

C:i:nych dzisiejsze wybory samorządowe przy­
brały całkowicie cha:rakłeT polityczny i siano­
wią próbę, w ,kitarej naród francuski w'ypowie 
się za lub przeciw polityce rządu Ramarliera, 
stosują,cego dxakc-ńskie środki przeciwko fran 
cuskiej klasie l"oootnic:zej i uzaleŹ!!iającego 
kraj od imperi~lizmu amerykańskiego. 

Do wybo!rów stają w5zy5tkie :pMU~ francus­
kie ... -

WynLki 'wy:b.orów oczekiw,ane są dziś w póź­
nych goilz·jna'Cb włeczornych lub jutro r~_ o. . . 

STRAJK TRWA 
PARYZ (obsł. wł.). Strajk pracowników ko· 

lei podziemnej i autobusów miej.skich w ciągu 
dnia wczorajszego wybit:nie zaostrzył się . 
Z powodu licznych incydentów władze zmusza 
ne były wycofać z ru-:hn liczne samochody 
ciężarowe, którymi usiłowały choć częściowo 
zaspokoić po.trzeby komunikacyjne miasta. 

Wycofanie samochodów ciężarowych obsłu 
giwanych przez wojsko. nastąpiło w wyniku 
wirogiej, postawy ludnoś"i Paryża, ma:.'1ifestują­
cej ~"'0 je uczucia solidarności ze oinjkujący· 
mi. 

Wczor«j odbył się zwołany przez Generalną 
Konfeder~cję Pracy (CGT) wiec pracowników 
metra i. autobusów, w którym wzięło udział 
Ok3ło 30 tY5ięcy strajkujący,ch. Na wiectj. u­
chwalono, że komitet strajkowy będzie trwał 
przy swodch poprzednich żądaniach. Uch w6lo· 
no wzmocnić posterunki strajkowe. -Nasza nowa powieść 

niczej . I tę walkę najszachetniej I>ojętą SANIGÓRSKI BOGUSŁAW Juz w najblższy WTOREK, d!\ja 21 hm 
prowadzili dalej w szeregach PPR. Dłu- KRZYZANIAK WACŁAW rozpoczynamy na łamach naszego pism~: 
goletni udział w ruchu robotniczym MARCINIAK LEONARD DRUK NOWEJ SENSACYJNEJ POWIE· 
u.kształtował" z nich ludzi mocnych, świa- SCI RADZIECKIEJ, odsłaniającej kulis'i 
domy ch i gotowych na wszystko. Ich tISIAK EUGENIUSZ SZPIEGOSTWA NIElVlIECKIEGO 'podczas 
śmierć była tak twardą i bohaterską ja- wszyscy odznltczeni Kl"~~!tml Grunwaldu minionej wojny p. t. 
kim było ich życie. Zginęli na posterun- "TAJEMNICA L U" 
ku - "Władek" Przybyszewski na śmierć Uroczysty pOj!rzeb eksnumowa nych z pola boJów -'odbędzie się tv nad· (wolny przekład z Szejnina). ~~ 
zamęczony przez gestapo, "Ceniek" Szy- chodzącą niedzielę, dnia 19 października 1947 r. z Domu Propaj!andy PPR Pełne napięcia i rewelacyjnych szczegó. 
mański w boju partyzanckim w Lasach orzy ul. Piotrkowskiej 262 na cme ntarz w Radogoszczu. łów sceny z życia "fycel'Zy spoił ciemnej 
Psarskidl, '1Bolek" Kucza'ski od SikrY'to,bÓli gwiazdy" niemieckiego wywiadu _ wałku 
czej kuli NSZ-owca - poplecznika nie- ŁÓDZKI KOMITET o wiekopomny wynalazek uczonep'o ra. 
mieckiego. Obok stałych) .w~róbowa- (P'OLSKIEJ PARTII ROBOTNICZEJ dzieckiego - bjniki hitlerowskiej" '!liee' 
ny.ch pr~w~dców czci~:V p,a.mj.ęć tych ZARZ~D E.1IEJSKI ZWM szpiegowskiej -- 0.10 treść lęj REWELA 
dz~łaczy) kiorzy pr<.ysz1i do PPR przeko- CYJNEJ rOWIEŚCI. ~ 'i 
11ml koniecznością walki z ok.upantem - aii!!I!!!!I!.!!IIIII! ••• ł!III!II!IIiII!IIIJ •• lI!!!!!l!!ł!!f!!!!I!!!lII.!!I!II!II.RIIIR._.!EIII!!!iI!I._. I A , .... - • M ;P.J!l.~ F.! (r;0 " -':lAGA - JU.c.. WE 'VTOR~'-
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CZYTELNICY! 
Nie trz~6a {!'roriadz;c kilk'uilzfesłędu ((uponów! 

K::' ;=PO=N::P=R=EM='=OW=Y::::z D::I~::::l 1r=~~1::, :":"0 ~a -Z-E-GA-R-:-'E:::-:K"'::-:N:-:-:A-=R:':Ę=K::Ę:,"I 
WYSTARCZY WYCłĄC NASZ KUPO N PRE./'A1UW\ !?j.!ie'-i'Ullnv I)bok. Wy· Imię l n!llW.s"O •...•......••• _ .............. __ .•• _._. • ••..•.•• _-:;.r-.............. _ .. _ .. ..... ~~.=~ 

pełnić czytelnie i przesł,lć -'n Rerlakcii n aS7('!.!() Dismił w ri" . tr. ech clnl. A d:rl'l s ............... _ ..................... _ ....................... ___ ....... _ .......................... __ . 
Już W 'rodę dowiemv się kto wygrał ZEGAj'~Ei\ Nr RfKE. Zakl'lld prs<,y .................................................. - .. - ....... ........................ ........... ------

liyciąć i Jlrzes/at do redakcji "Glos.", tUt. Pi81rkoYlska liG, III pietro 

~J.l~lt~~Yawlml1~i~~~~~ NAmz~iE~~~P~~~I~:O~·~~~~MW~~~~~~ .. ~~--;;;--;;~;:; .. ;:~:;:::=;:::;:::;;:;;;;;;;.;;;=MM;---;,;QU;=;~:;.;;;;;;;;;; .. ;;;;~~~ 
~ ! Polll.:ał n emiec~tie o zło a 

I o r 
'IÓU;G".'IJ L U;ŚŁI'iS!.~ fi ZÓUJodoUJeq~ Wló niall·" q; ~u 

V (111m \\ c~ora.isz.ym odbyło się plenarne Pr··~echod~ąc 'o ~prawy świeżo podpisane· I ::'tawiński, Biedl'zycld, M'IC. Pl,zybył. Pvrka i7. 
zebranie. :ś ·,a.ą ., ~1 Gł{, .. ':n('~o 7.wiązJm Zawo· gn P! \J ~j~ołu dl·daw:owego do ukladu zbio- Biał.egostoku), Łęcki (z Częstochowy) Janczo.~ 
dowi"go o,uJLn!i;:ów P1'7.E m~ ~1L1 Włó"i~nnicz<)· row,'r,;o prcl:,g· nt stwierdził, że protokół :en koWa (z Ozorkowa). Śledziński (z Bielska). l 

go Z udzi~dl'lfl przedsl:n 'icieli "'sz~"\liltlch 0- I pr·'y;;'O.O'NllJe len 'Iklad do nowych zmiemo- tow. Marszałek 

'rodl.f.w Wł"l\::C!1ll1cz.l ch w kj;~.in. I nydł wa ullkow i>H1Cy, kiedy to w masowy W wyniku żywej dyskusji plenum Zar/ą-
Po odczytaniu pl'()tokMlI z P01JTZ 'lnie.t: , j ~;)f.·Ii;Jh !'('·r'!i\ł n zwijilć 8i~ rll~h wielowars..:.ta- du Głównego Jednogłośnjl;\ postanowiło teks1 

pos!edzl.nla ~Ql·'.4ł glos r ',,~ r-dni,:zf)f'" 7,.- tU\,·«(,w. W(·jsde w 7,~ cic unwegr, protokółu protokółu Prlyjąć do zatwierdza1ąct'j v"jado­
rzadu Glu \/n ~ hw Bil S!~t !{lÓ1T PlZf.:tnn spowod'lj!' IIOII·aw.' h:vtu wi,'lu robotników i mości, a jl'd!loc:teśnit' WC7.walo Prp zyrlll1m do 
wienie 8 e po ,wi!;!!'!! U',N"- w';,nlldm s 'fa ! \\ !lrt'v:rd:tl WIl'hi:4 '1rzeJr7:ysto~ć w zagad- rozpoczęcia prac nad uporządlwwaniem płac 
.,\'le rucll1i \,SfJv'Z6.\ . (, inJct\'lł P! 7.ej~da ,la ob' nic nie pracy :1iaroblulwej, robotniczYf'h i w innych braniach pn~myshl 
Słll;..:ę V:Hil:s~",.1 ilo;\d ma~t.:'n ". p"~0' Ijsk wlo Drugi '·e!cl·"l ,",-yp-!osil t.ow. Łodyga, który włóldenniczf'go. 
klelmi?zYl~l !'!d\\(;,~ zwn',(·j\ u:"'a/;'; obecnyc:'1 \V f,p0sób ;:7.CZ!',Jr'uwy [HlDkt po punkcie 0-\ Po odczYtaJ.liU i zatwiel dzeniu sprawozda­
na prohy Teul:cJl Idące IV klerunkli hamo- I mówił nowopodpisany pro1o].'ół nia Komisji . Rewiz.nnej Plenu~ Z<lcządu 
wania w f)()l:>:l!wodnicl wa i ruchu vi 'IDw·lr· . W tiyskllsii Zlłhrali głos tow. ww. pre~. Głównego zakończyło ~WuJe obrady. 
~rttato\Y('''u \ fu' ·pjl··~a I "- ~1'.), r;t" 

zenia Z rZQdu Głó W n .. ąo Z 
Po wY'iłuciWIl LI re fe ratu plzedstawiciela 

-..mlUlill ['rezyJ"un 7~rz,-!Ul! lil"'\I'n~go i zi:lpuznaniu się 
~a·1d~,f:a ';;"łn'C,łil ~ I z trc;.:q protokółu 117.Upelnl-lJilce o do ~I.kładu 
~ .' (i; l, '" ,n I zu Oro" "go ~ dlll.1 i:J.9.~6. I. l, 1;'0 dy~kusJI~ pl€'· 

\\ } •. '. ",. I I"Jtj l. II c', 1'lnw- l!Mn., ,1"St~,n(>nlf' ZaJZi1\)1J Cip ":Iego ZWląLku 
wa.n.dl 4 "n vdl, .. 13 ) ;"" l;k-'1I f1 ",nl·I-.:W 1;·,I.o.n 1,,)".1' P:z, i~'ilu .':lo.k·PI'niczego 
110'(: lldb' 1., it, i..' r,ll, '1. ;t1 I 'Iw .'1 7J li;; pIJdp,se. ly pro U,,\)! uznpetllla]ą-

\\ sali I li. ' l , co c l '" l" dn \lm .\ "7l.>i{Jrn~~c w przemyśle włókie-n-
)'I)w:€ O~I J 'I. 'L~ ,:.LI P'Z','!i!' Pl' 'pule'l ' l~n ~la,lUWl uah.<z I". -,ot kip.rullKU sy-

gIl dl to,'d ~t;! jlar!yJlli i znpr'W<;z.~ni r.f')~("le. ~tpTl1,1t ';zneCjo uporZqcl'kowamd l popławy plac 
d pe hl)'! [li ,ło en,r,,', l'. ," . ":1' _ : I,·)" "t ,h. 

. l l" () lnld I' • rei,· t 'Cll, KtórZY p:tdh I 'OW!' /llolOkól do IW/OW}" lbiotowei l!' 
0,1 J",,'er 1'11. .! . wz.gJędnia OSIągnięcia produkcyjne przemysilI 

'a salI' w1.lacza pl1ltOt\ hO·I,OH,,",.. R,' p p,'1I.<kjc90, u~ .. :kafle d'delii wr,'Jó/za,.,oclnictwll 
'zł: na ę I J. J li Ff.r. ''I w en \ .. i Jie , nr.:. • jf t lczególnjo kOT/Siny dla wielo· 
bokI 'l, l,-U nit ĄI~j '-dl !Ją Cl57y pa alą naż- warszlato VCÓII'. młodzieży robotniczej. a la1tze 
'Wi 'ka b')1 tp Ó''1 P uy akom.paniamencie \~ r w mwre m?żIiwości obe:cnych !li zglęrlnia ~y:' 
h" u[ p' . HlU I, l J.oiniene: - ,mieo cen tuuc/ę lW}g01Jej uposa7onych fll up robolnl 
pok!)l lIa pol\1 dr\". i:lly ... ków gospodarcz}'ch. 

"'ka I 'mia TlJ'Zp:lClVUa s'ę. Zagaja low 11\'· Plenarne PO<i!I",j·ten:e Zarządu Gló ,'nego 
1. \ p1.<zy IIlUlt ;I, h iJdilją - przed:;tawiciel llwAzd za slus7me pb.,tllli1ty wysunięte przez 

l C PPR 1, l-h· 11'0 ski, prezyde'nt Łod:d __ PIez) dium ZarZądu Głównego w pertruktal" 
.ow. "ta" lń"ki, wojewo l;t ob. SZY1l'anek i ia<.:h CZPWl. i stwierdza, że ;postulaty te zo­
v-pól~,,\ drI.V<l7., b nni poległych bojownikow l'tflly na ogól n:.iąyuięte, d mianowicie: 

o wolno : t,)w. to tle' płk. Lo9'1·So Ni115ki. ge,n. a) zmiana systemu premiowania ta' alhy 
"vfo;:- ar Ja "]'IOW5" a. \\'edman, Pią,t" o Ink.,. każdy 7więhz(w ";}"Si .>-1-: ohotni'ka z{)stdł od· 

Ch zabi",s tow l3ieńkowski. Oddając puwiednio wynafJrodzony. co zostało 05iqgnię· 
hold pamięd polc{]lych, mowca przypomina te drogą wprowadzenia nowych, bardziej spra-
r.·mld pilną!'!' 'l ok ESU mi~lionci wojny. wiedliwych talbeli prenllowatllia; 

·'\.by .Im. nigdy nil' li!ła się kre'v polska - b) wprowadzenie w przęd:tCl niach stałych 
musimy sla!: 110 slra'i.y pokOJU, przeciwstawić dndatk6w ryczałtowych dlil przechodzących na 

11 im pr;"I,wIOW! dqią .emu do odll11dow. zwięl~",zoną obsługę maszyn; 
lemJ€C i p l YW3niń nau świlltem. roi młodzież wbotniczu, początku i<!cy tkli-

Z kol I z Ihil"Iil glos 'ekretar? Łódz,kiego cze I prządki oraz roiJJó!.l\iey innvch zawodów 
\:omHeln PPR tow. Loga-Sowiliski. k óry w uzyskują mO'~ność podniesienia swych zarob­
lasie oK.UUD·rji był sekretarzem '<lmitetu ob· ków już po przekroczeniu 100 procemt normy; 

worlow. gu' PPR. .d) uzyskanie w tkalniach przemy~łll weł-
\ Of'f~!"r:l Iyh ~!ow1\(:h kreśli tow. SOWiII' nJanego dfJr1atku do płacy zasadniczej w wy· 

-!lki sylwetki polpgłych, - oJiamych. odda- sokości od 60-75 prorent dla tkaczy, którzy 
, 'ch dla 'v·a·.vy 'Ja;;;y robotnic-ej i narodu przechOdzą na obsłuqę 2·ch kro.sien; 
101,\:1.':10 e) \o!Tlfowud:t:enie stałego dodCltku wynjw· 

W ~z C! art.) stycmei tow . .Ja"lruJi odcz - l1a'",'Czego w wyso:](,o.ki 35 procent płacy za· 
li! wt<l'Snc ul.wory, Ewa Kunina recl'towal~ sadniczeJ dla robotników oddzialów g{)spodar. 
flegi~ na śmierc Lunwlkil Waryńskiego" -- czych i socjalnych; . 
\. ildy~tilwa Bron'n\/'skicgo, l\lalia W\łkomir- f) wprowadzenie wlaściwego systemu pre' 

··iI orll'tjlflł«1 olollez As·dur i Eliudq rowolu- m/owanla salo\vvch. majstló\\" podmajstTzych 
jną C~op lia ~ Występow~ła równ:eż orkle I i vyl\waliiikow.(IoIlych robotników oddzialów 

s "iI Tr,t JllWil)atzy. mecllCln/cznych I Tw'hu 

Plenarne po;;iedzenie Zarządu Gl. pr7YJlTIuje 
do zatwit>rdzającej w' ~domll~cj protokól do· 
datkowy do ukladu zbiorowego i o~wid cza, 
że Za ząd Gl. będ7ie kontynuował swoją pn\­
eę nad d~lszy\U pap, dko, anielh S lo fiU lI.kó'.\ 
w tej dZledzi..nie, nad ~twolzenl"m najkorz '5t­
niej~zych wMUlnkó." prdn' i placv dla przo· 
d0Wlllków ruchu w;;.półzawudn;ctwa, mchu 
wielo ·aJ:>Sztdtowego. mchu łączenia z6wodów 
dla w;;zvstkkh roho Ulików i pracownik JW 
podn0szącveh wd~jllo';ć pr,H':V w7.ini1qnią 
r:ych w tell <;powb ullgactwo naszego kraju . 

Hl/cil w.<P'J//"IWf)'/ll1f'/wa pru, y. któ, ~ obe j. 
mUje c{Jra~ 'o 51" s,e rzeszp r, h')L'li]:""" ę-
jedyną ruoB'l do pou 1Iy7.-5Zen,Q st\}~OV i. cia· 
wej klasy robotniczej. Podnie.sienif' wydaj' 
noś i pracy i agólnego poziomu produk"ji 
pI7.€>Dlysło'Wej przyczynllo się juz obecmie do 
obniienia en lllektó ych arty-k.u1ów przemv­
słu państwowego. Ddlsze podnos7re,nJe wydaj. 
no.ki prm;}' przyczyni sję niewątpliwIe do 
jeszlze wydajniejszej obniżki cen, a tym sa· 
mym przyczyni się do zwięh~zeniQ realnYf'h 
zfUohlcuw robotniczych, aluliże dQje w ręce 
pflii~t"'q niezbędne .~rodki dla podnoszenia re­
aln}'ch zarobków robotnk7.ych. 

Myśl ta toruje 60 lbie zwolna. ale kOlloSek· 
we<ntnie, stale drogą do świadomo<\cl mali r<l­
bolniczydl. V\l<półzawodmctvo pracy między 
qÓT1l1ikami <I włókniarzami, wsp!'>łzawod-nictvl''O 
między poszczególnymi branżami prz'!mvsłu 
wlókienUlC7elj<l uraz współzawonnictwo praev 
między rubotnikami różnych innych gałęzi 
przemyshl p"ń'f' twa" ego jest teg{l wyraźnym 
dowodem. 

Niemniej 'lstnieją je.s~cze w klasie robol­
niczej elementy, k tÓle wbrew int.eresom kl<1sl{ 
robotniczej i Narodu, ulegają pod~zeptom pro· 
prlyancly reakCYJneJ. 

Spra.\\ oko\\ ane przez agentów rea1kcyjll'{ch 
przed nledawnym czasem wichrzpnia, dezorga· 
n:zujące produk.cję w PZPB Nr 2 (d. Poznański) 
wymagają zwiększenia c:wjności w-szys t,ki ch 
uczciwych robotników, a w 51.c7ególności 
c7.ło{,kól'.' Rad Zakladow1Tch i Związków Za· 
w-odow\'ch, ab ' w pl'!) szlości knowaniil wra· 
g6w k.lasy Ioho·tniczej ~palilv lla panewce. 

• LONDYN, PAP. - Jak donosi agencja Reu 
tera z Bl'ukseli. l'otnis~a trzech ~oc::trstw An~ 
glii, Francji i USA powołana do spra ?iwro~u 
złota la. 'rablonell") pl'ze'l hiUerowcóW pOWZ1ę 
la postanowienia uoj,yczące zwrotu t.ego zło­
ta pewnym p9.ństwom. Na mocv decyzji Bel­
gia ma otrzymać 96 tysięcy t/49 klg złot:1., Ho­
lamlia 3589!) kg i J .ulr.semburg 1.929 kg-

Komisja uwzględniła w zasadzie ponadto 
roszczenia Austrii i Włoch, jednakowoż oS~<t­
tecma d.'cyzja co do tych państw nastąpi w 
terminie późniejszym. Komisja prowad2'.i rów 
110 'ześnie rokowania 'l państwami neutralny­
mi w czasie ostatniej wojny w sprawie 7W[:0' 

tu złota, pl'?-esłanego nielegalnie do tyCh kra 
lÓW przez hitlerowców. Szwecja zgodziła Slf; 

już na zwrot 71ota, które było do niej prze­
kazane z Niemiec, w istocie za~ pochodziło 
z rabunku w krajach okupowanych. 

dOlNego Wł6kn.iara 
Zarząd Główny po zapoznaniu się 7 doku· 

mentarni I wynikami śledztwa, przf'prowa-mo­
nego przez koml5ję powolaną przez Prl'!zł'u;'l1lI' 
Zn rządu Glównego 7, udziałem Jnspekcj' Pra­
('y, lekdfl" i władz prokuratorskich dla ma­
drl-nra sytuaCji w fabryce Poznańs·kiego slwie 
rlla, że wieŚCI rozsiewane były calko"licie zm}' 
ślone przez prowokatorów reakcYinyrh, stojq­
cych lIa usługach obcych agentur i mających 
na celu sianie zamęlu wśród nIeuświadomio 
n:ch roboiników, kiólly sami be-z z3;stanowie­
nra się powtarzali te p.lotki. Plen'lm Zarządu 
Giówne<!jo upoważnia 'Prezydium Zarząd I Gl.. 
DO OPUBL/VOWANlA DOKUMENTÓW DO­
TYCZĄCYCH TEJ SPRAWY. 

Jest ruczą har 'godną, ah • jedni! n·ef:prt'. 
dzo.na, lahzyw/I plolka po od,., '"lli s'ra t • pw 
dUkcyjne, podwazaiiI plan ollhndo '\" go,po­
ddrczej zl\ls'/:r'zonego kra'u i godZI a wint" 
r~sy ~llmych roboLniko' nara7:l.I]ąc irh n~ 
stratv malena1ne. Fak t otlgrndzpniil się prze· 
waża ą{'ej v. ększo.ki włókmarzy od h'i rzek 
robotników Poznańskiego, którz' p z"'rWa!1 
pracę za pods7ep'em wrogiej prop'łgar.dy -
jest ŚWiadectwem śWladomoscl klasOln~J DO 
CzucJa obywatelti1.iego szerokich mas roboro·· 
cz"ch. 

'N ZWiązku z impe iahl'lyc7.ną. 1I.\""ntum,­
t:zą polityką pewnych kół rep.kcy]J1eqo, a.me­
rykiil1.skIego kapitału i trus;ów p0plE' TająQ 

odrodzeJ1ie mil 'tar.nej .po lęgi NlemH:c i zagrit 
iająrą niepodległości i slIwerAnności naro 
dów, hasłem dnia polskiej desy robo tmczc€ I 
19usi byc zrealizowanie planu trzyletniego l 

~zybka odbudowa gospodarcza kraju. 

Jak pokazały fi:lkt)! oSlatmch miesięcy pny 
h.lad tak ich bogo!fych krajów, jak AngiJa 
Francja, znajdujących Sl~ w o/Jlic7:ll' katastlo, 
iv, wyczekiwanie w kolejce !la pomoc dolara 
wą prowadzi naród n" brzeg plzepa$ci. 

Jedynie wzmagając 1\'ysiiek włosny l p~zy 
.spleszając odbudowę przemysłu narodowego -
zbudujemy przyszłość naszego raitslwa na 
trwałych i mocnych fundamentach, pooIJe.sie­
my stopę życiowq klasy robotniczej i całego 
Narodu. 

m ko, prlldko! Tyrall(>rka, rozsypka, i strzały, nut bt:dą wlesil.', dltl(>ko, WOłnll droga pl'I'leiJ 
sirzały bez przerwy - msuzery przeciw ka- nlmł... 

rabinom maszynowym. Szymański zrozlimial. Dla niego. dla tych 
"Cenitk" SzymańskI' de(:y'du.te w ,Jednej kUku w opłotkach, w rowie przydroin3'm nIe 

Wyd;g.u:li 811~ rozkosznie u .. lll'owi:l:orycz- III czeilstwa. Czujki pilnują dokoh. Tu chwitl. Trzeba tu zostać i w:r.ląc' całY cię- h~'ło .1uż odwrotu . .Jeszc?e eh vl1a, jeszczl'> I!!e-
'h ch po"ł;ml.lch. Tl';l.~' dni. byli dopiero w po l7.arlko la-glącaJą Niemcy, dr7ąc na widok żar walki na siebie. OsłonIć reRztf; oildziału. kun da. Niemcy poderwali 8i~ z ziemI. Pod­
li, a ile już zdarzeń i wspomnieli PO:r.3 nimi. smukłYCh sosen i br:r.óz, ubranych w wiosen- b,· chłbp~ mogli dopaść lasu. W lesie bę- hif'l\'ają, do flhłopea leżącego na. otwartym po-

P.Yi.egnanie ł..olld, p.rawie ucipczltą przl;\d ną szmaragdową szatę listowia. dl\, bezpieczni. Wycofają się. lu. Zabrakło mu amunicji. Je"~cze chłVila, 
niemil;\cldm I\i'Nlzi"ll. 'jJierwsza. :dJiórka. I Oenlek bierze do ręki "sztabówkę' i wy- Kto. ze mną,? - pyta krótko, Sasza Ku?- Szwllb 7.amler:r.a się na ranne o kolbą 'karabl· 
,jer", zy apel w I:'.;ie ~'"kliim lesie. Pote\l! /'Dacza dalszą trasę marszn, Aby tylko pneJ3i niecow wybiega za nim. nu i mlażd7.y mu czaszkę_ Kłór,' to? - rm~ 

!l,a sz nocny 110- Clowna. Czołgani", si~ 110 granicę, Potem znów rozproszą się i będą >lo * * I myliła Ceniek - mierząc spokojnie ost tnbn 
'~lokJ'cj łące, pełnej zło(;lsiycb kaczellcow. 'Ię przeblera6 do Wa1'8Zawy, na umOWlOnc L"-niczówka jest już otoczona ., trzeeh nllhojem w Niemca . 
• ;nia7d ptasich i wrzasku rozbudzony oh oza- )lunkŁy, Gdzie pÓjdą? ltto wie! Gdzie roz· stl·on. Oddział g'wardzistów ma przed sohą Na.gIe :Ówi.at :r.awirQwal mlJ w f)c~!lch 
jrk. każe wyższe dowództwo. tylko otwarty szma.t pola. Przebić się, prze- Schwycił się ręką za sercl' i padł nR 7iemię 

SZYllailski pl'zymlmął oczy i marzy. Widzi Nagle we drzwiach stanął Wołos i meldu- bić za wszelką. cenę! Ci Niemcy od lasu, pr'l\' pOkrytą wiosenną runią trawy. 
°rszc:~e raz tt; całą drogę z łaglewni(,kiego je, że na dt'oc1ze do leśniczówki ukazał się karabinie maszynowym są już pewni zwy- .. 
l"!lu. ,Osiemnastu' ludzi, pl.lwie dzieci - motocykl niemiecki. f'lętwa, Unoszą się na kolanach, przepatrując Dziś n3- cmentarzu bohatel'ów w Rado-
Jowier:r.3 lo um oto swe żYf'!e l ob:uezyJo ra.- W jcdnej chwili byli wszyscy na ·nog3o<'ll. pole. W nich! Pada jeden granat i drugi. g(\1!:r.{~ZU złOżO)IlP zostaną 'Śmiertelne szczą.tki 
,iona cię~<l l"fil tluwódz!wa i odpo,viedliRl- l{r6tki rozkaz - zdobyć motocykl i wybić Prosto pod szy.łę grającego karabinu. I Gwardzlst6w i "Promienistych". któn:y pa-

ilOŚCi. 'śmicchmlł Rię .:11. 'spulOuiellle "pierw Niemców. Wybiegli truchtem za opłotki. Mo· Chyłkiem podrywają się z ziemi. Gniazdo dli w tej pierwszej walce pod Glo nem. P!'ZY 
szego strzału", gd~' Tolkowi. Gl'abowskielIluocykl był tuż. niemieckiej obsługi milknie, Dwa szwabskie ostatnim apelu odczytane zostaną leh naz\ '1_ 
!lrzYJ)l'clkowo wypalił nabity maU'T.cr, Nie- I oto w lesie pełnym świegotu ptactwa, trupy. Tf7eci Niemiec przewarca się na bOK 5ka - Sz~'mallskł. Sanigórski, Dominiak, Wł­
mieckie postC'runki graniczne były tuż, \lod krzyk~ ,wi.lg. złocistych ~ gwizdu kosów - roz \ ~est pewnie ranny. A.le już flie ";la cza~u ~a hllski, Krzyżaniak, Marcin-ak. Obok ll!ch 
nosem, i mogla się wywiązać walka. Ale mi- lega Się Clęzka detona.cJa, Granat padł obok , ca.lszą lozplawę - tuz, zaraz, o kilka krokow Sjloc:/',ną we wspólnej mogile Koczasld, Przy_ 
'1Qlo, 'Wlatr Wi,lł od wschodu. nie dosłyszeli. pl'7: czepIli. Niemcy byli już na ziemi. Zdjęli; jest las. by szewski, 1\<Ial'ia Wedman, Krof;11Iec, Macie-

Potem już było gorze,l, Na ~·jdok blwa· automat l rozpoczęli ogień seriami. I ~ * * jewslu, Stępień i Lisiak, kt61'zy padU również 
lUljącego odrl:tiału gaJowy strzelU do nich 'l Strzelać było mo:7.na jak do kaczek. Jesz- I Szymański pochylił się, przystaje co ~ilI~a w boju 7. OkU)lantem lub zginęlI ze zbrodni-

ubeJtówki. Odpowiedzieli mu seriami z ma- cze chwila. i będzie po nich .. Ceniek" stoi' kroków i bije pewną ręką w sylwetki Niem- czeJ ręki zdrajców z iaszystowskJl'go podziemia 
Ilzerów. przy Żyw9plocie i wydaje rozkazy. Podejść ców. Ten CKM niemiecki. zagradza.jąey dro- w ciężkich bojach o wYzwolenie Ojczyzny. 

Pod mostem w Głownie przechodzlłi gę- bliżej, rowem, zza tych jałowców. od tyłu. gę chłopcom do lasu, nie daje mu spokoju. Nad trumnami I;\ksbumowanych pochylą się 
jego. Potem znów skupili się w zwa.rtą lm· 1 Brać icb, bl'ać prędko. Duma rozpiera mu Czy dadzą sobie radę ze Szwabem? czerwone szłamlary robotniczej Łodzi _ prze 
lamnę, aż oto teraz odpoczywają w leś~i~zów. piersi - oto jest. p~er'i\'sza bitwa! I Nagle usłyszał huk granatu_ Kto rzucił? wiązane krepą żałoby. 
'C w Psara.ch \1 pana Prn5kiego. Jesmczegn Wtem na dalekiej drodze podnoszą się Nasi czy Niemcv~ Seree mu bije z niewysło- '" - 'l h ł ł 
J ' ł i - k' h kt- b h d'l ł"ś' . '~t k" Z -'. . "mlere c n e t10SZ li "1\ Dl, mf', PRu,le-,'sow g ow ens IC, Ory o c o 'lI w •. m" I' 't, .ly UlZU. now NIemcy! ,Test Jedno au-I wionej radości. To nasi to pewniA WOłOll t I h" i"" 

,. d ł 't t I d ' " I alllY o n c 1 me zlłpomn mv po wsz" cza-urOCZYSCIC z en swego pa rona. o, na a owane SSowcami. O jest drugie' I trzepnął w Szwabów jaJ'kiem" Tak to u'o tki . ł' . 
N d i i d . i t' t . , ,. ." , n - . ;>y. po WSZYS '" wIek . 
• a werall z e fi e zą goso e prz~- s olal'H les trzecIe. łos! O radości - CZt'<;iek Szymailski nil' s:ły-j B i dd li t 

• I • l 'i J ł - i ' S t . . . 0\\1 em o a wnys ko co mieli OJ pracoun c,!! esn, ga ow, Le8U I'll1<'. kil W~! y uaC,la staje Hię grozna. Trzeba na- l<zy jU'ł; niemieel.iego CliM-u za llk"~łl'! "zyżnie. . - .-
strzeżonl\. I.e:łu·t"";m PfłphrallO urm) .I'I', !., J "('h'H1:Jsł 11 {wdować. Przcsta\'I'iai' ludzi. Prf'd I Tam "tr~:lłv umilkłv l"hłnn".. 1'-;11, .. , mi. 

. Rudnicki 
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OSTATNIA DROGA 
= = 

(W dniu uroczyste,go pogrzebu -
Itoiowników łódzkiej P. P. R. i orga­

nizacji "Promieniści", poległych = 

w walce ~ niemieckim okupantem) 

IIlIlffilllllll/llnllllHIIII"UIIIIIIIIIIIIIIIlIIIIIIIIIIIIIIIUlnIlIIIlUIlIlIIIlIlIlIliIlIlIlIlIllIlIIl1I1111111111li!lllillliiilf 
I . 

Dłu!?a, wyboista droga 
na uboczu za miastem. 
W czasie okupacji- ulu­
bione m1eJsce "space­
rów" L. Koczas./iiego, C. 
Szymańskiego. C. Huto­

ra, S. Przybyszewskiego. 
/. owińskiego i M. b'lo­

czara. Tu były. oma\~ iane 

najważmejsze sprawy Ol­

ganizacyjne, tu powsta­

"''Iły plony akcji bo;o­
wy ch sabota7.owych. 

Czekaf talka latka .. ~ 

Nlemn d/aga '1'10-

dla dZialacz}. 1]0-

lowych do tego 

skromnego, drew­
nianego domku !ta 

Piaskach: pułkow­

ni k Koczask,i prze­

znaczy} go na' ce-, 

1(> zebrań Komi~ 

teiu Obwodo~'egQ' 
PPR. ' 

" 

Liczne .mogiły mo­
czą sz!.ak PPR w 
walce o ~ wo,'ność 

i demoJ\rację. 'Po­
legł . w .boju płk. 

Kóczllskl ' i lego ł, o 
h<iterscy ',tQWalzy, 

.ne. ' D.~tr pr.ochy 
bohaterów odby­
wają, ostatniq swa 
drogę .i w uroczy­
stym' pogrzebie zo­
staną . ziożone na 
cmentarzu w Ro-

dogo~zczu. 

Co zburzyla obca przemoc1 

znów odbudujemy .. 

IUUI" 

Spełniony obowiqzek , 
w~wołuie uśmźech zadowolenia 

Tow. Rybakowa, tka·czka z PZPB Nr 1 wyro­
biła w ub. tygodniu 167,4 procent normy. 

, 
! 
: 

t 
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Pracę, na8zą podzźwialą zagraniczni go.kie 

I 
lt1łlJ,ł1lllt ' U !II •• łll1 .JfIlI1!H, IIIIUU.llnIUUIJ1UHUUllłlłłl'U-S1J1I1111UłUUIIUlllłlllH'lłłlunł 

Angielski minister odbudowy, Silkin (w lśrod-
ku) w towarzl'stV(ie min. Kaczorowskiego 

(a prawej) w BaS-je . 

...................... " ................................................................ · .. · ...... · .. · .. ·· .. · .. ·· ........ · .. · .... ·..1 

Do marmelady "Spo· ~ 
lem" można mieć ~ 
zaufanie: Jesl bada- ~ 
na pod mikrosko- § 

::;. (,dj,d, ,. 1"1 

Czlowiek, który szuka dziur» w całJ)m 

Nie. to nie .malkantentent: ob, Wróbel je.sl 
najpracawi.lszym konserwatorem u/iczayc!t 
asfaltów. "Za.tyka·· dziennie do 500 szczeli'n 

w jezdni. 



Ol'!!al 170' 'Ilue od ~7,a,u li" <:Z'1.:ll kOl. niem pnblic~IlOSci od tea1ru oraz odrywa-'I jest ilara:l fi troską o repertuar teatru d7.iej intere.sHjf'. W okre~a.ch k1~dv tt:a.tf 
li:urs: n3 ztl'ki Ś-U';letJi«;owe w. kazują na niem się zespołów amatorskich od 7.awodo- amatorskIego Repex'tuar teatrów 7.aWO ma dość sily. :l.b7 być !if\ bą - nie ma mo­
nie ,ła:cIWe w obf'cnvm ul..larlzie sLosun- wych Ujaw Hmie si~ natomiast tych am- dowych powmlen być układany pod ką- wy o krnysie tp.:>.rru. El) kr~r~ :'1 t~atru nit: 
k w Spo!o::cznvch porl~Jście do repert.uaru bicji w teaLl'le zawodowym powoduje 07.y- em wid' enia możliwości posługiwania się polega na ab~entowaniu ffię oĄ meg ~u­
łeatrów amatun;l'lch. Pojęci.~ sztuki świet- wienie tęlna t",,,tlóW amatorskich l ścisłe nim rzez świetlicowe koła amatOl'skie bliczności, lecz na abf'f'l'lt.ow~niu się lu~ 
.::.. ... 0'1'<·<:-1 ~akłatl<t t;.-. I~ i~.nl('nJ lifi\"'d,,! ,1-:~fJlI'f\,;<~ :II,' • ., "l. ,H\~iUa.I'I<:{,!' ')SJl;',' pa , lITa~ 1>')' ",,,,,I".rn I("~O ChwyUhvo'd i I,OOl i "f'al!:J li.] p llbli(:7Yl0:1C1• "li !lpołeczeństv<iL, 
m:a!lf'go nbf'ct1,,, :O'lO?llllll ~!t1t:'J&ln,~,g(\! 11'. ll,d"".e{;,' .1a ... o rn,,! ! It~ 'al,;g.l <I",' l' ;),_'Sl'i Od,01Ztli}.'."\\an l<ł D3 s:"::"l'okie 1Yl8Sy la-l fJd n.1<i·~lI".~i{'JS7.ych \1dTe:.~ wsnoJ.('?e::n~gc 
ml:<h~ klJ.~ą 1(11') t<1JIIÓv,- l \·h~v!1ow. B 'lO l ,",('tlIJ' .lJ1V)'~ C'JSit,,~,~ ,l\J·~"p('aO:I .. ll·il llJ!t',-,JaH: ,[tab od lawodn",-.\ch OSl'odh.owl "zlo'\'!('k>\. rp '-~>lko rilł "l~. " Ipal,).~l> '>11-

·I'lq~('fl(~.la. l\.rl,-;"·NJtI},'?_\"'",gl,, \ •.... "!,,,..,.iar)" p,··,:,.d 'Ąi"I-. t .... ol;/!;nyd1 :"!il:' ('h,)(j;Ó P:''-='' tvm o('!I:\·wi-I,·tal~go n:?e l tu<1r ll z"~tnal1/'o\:a, ", "0 :" 

Na knT!!;.lHS>l.t:ll ">7tllk ;,\\iI'i~th-=ow) {,h n;" l lIi:( 1:1i PI::-.'~J~ "<m ("',11,j in ':.J '.\'oouw \ dl! ~~1~ li c:bv."y1:1 ",:o,;:ć . ('%,".;1.0 )'0/,1. Iwkową'l !,~kl:': s~)o~oh ,:O/.,:I:?Yj:!ił ,~-ątphW~I>CI. ~m? 
T'"",(j:r;l ~,I'; ,q?(; / if'f!1.t{:: ut'~O.'" "'V).,<'.7; !pl-',>. C'~',;l t,':,l.({,W .~,n~~h" \'''11 P') w:<':ł"h1lf'c •. \ 1 11&11. ,a/,I.' "'?-II;ł' dl} .t"'gr.,, ~o 11,kn>:41.l.\Q·Il<;1.eF'l.f>go,.h' 1;lk? l nn,,·,·ph a'71fl rtl'" 

l,3r.P Pl '17tylil- -".'n'j i;)~p',1,;,.o·"a'\l~;'·orr 1\, ,~' l' 'ula.':lń(·". ~'f' ;I 'H;ł '1.1> 111 dyoaml/llie .svf·\'i:1l!H~ X'" ?( by\: 0"7,1'.1(>11' \:" ~'(\l' \'t<ł -psFl'nolog11'?J1:t 
'Ilcśd 'l lle rnoi.llo{,,·i. pogodn~ .r co .'l<\J 'y_ ·ws \J ()' p.gol ell'V.l!, ,,:,:,ćl'Okl.::-r, mas' dlatego le na.\I>&1- l z.c.k.Ll';t ciLie jÓW, ti.oruee.cHosc: u_'abial~a ~ę: 
±ej sentymentałne, Sztuki poważniejsze nowych nastawień i rozładowywame do-
ndrzuca .ię jako skierowane pod niewla- tycbczasowych Odl·uchów. Teatr przede 
śc)w\'rn adi'esem. VV najlepszym razie wszystkim Wlmen być kuini:ł nowych h~-
:;~tllkp, 7. ~rawd7.iwego Zd.31·;~enia wY/I:ożni", T au- II/li.ejl'lkl w .J ~I~niej GÓ,·;,'.(-'. wy J Oslel'wy w Go!'zo'vie rrd.anowfH1/ 'l,()- cizi. Opp.ruHc howiem <;P.f>Ull., 7.y .... 'VO'1 ezł{l ... 
::re. {\si:~l.fm~ nagr.odą, da]ąc w.ten spoil,6b stawił na otwal'Cie 1:;l!:<Jnu sztuke 'l', Rlt- 6la l Al. Gą.,s.owbki. Teatr tell ma roz- wiekiem, jego słowem i gestem - dajf: 
rfll?ę mtelIgencklemu smakowl ~zło?kow tnera "Głupi. Jaknb", Na ZH,pl:oszenie sZArzyć swą {l.zialalność na całą Ziemię najpełnie;sżą iluzję rzeczywistości, dziękI 
:;,ąau konkursowego. Sztuka sW1<::thcowa d l" '1' t b ł d J l .. G' L b k . .l .',,: k t ~. . e-!Ile może porywać ani oburzać, m07e tyl- yre WJl ea l'U przy y o e emeJ 0- u us ą. czem:u ma. moznosc naJs u eC",uleJSZ ~o 
ko wywołać spokojne westchnienie jak za r~ mistrz Ludwik Solski, który wystą- * • • oddzJaływama. . 
dawnych dobrych czasów, kiedy pierw- pIł W "Grubych Rybach" Ba.łuckiego. C7.terecL -"tna rocznica urodzin auto- Olbrzymia społeczna rola teatru me mo-
'32e przed:--'!awlEmie sztuki za~7.czyca! swo- ł Da.lszy l·ep~.rl~la:· TeatJ'u przewidl:je ra ,.Don Triszota" Cervant~s3, była uro- że bvć zmarnowana przez pozosta r'-~ni~ 
!.ą. ,?becnosclą. ZJew~jąc;\' ~kradkiem 'Nła l S:tt.Ukl .:,d:ąz l zoua" fi r€'dl·Y. ,;~~i."lie czyście obchodzona w Moskwje, Pr(l.sa teatrów amatorskich samym sobIe, Natu" 
!ClCleJ fabryk! lu~ zlenu~"lln,. z(j,~o i\7,olo.~y, I gn.~a~da, Helnla~la'., .. Do~, ?tw,arly Ba- i Radio rad7.ieckie poświęcają obszer-! raJny ZWiązek repertuarowy międ.z, tea-
,.e lud su: gt'7.eczme baWI Ś vlet11ca • pJS(I- . lllCkwo'o ... Rm.blr.h:l Bllz. illsklego ... Po.. .t -l ł' , ' " . ..1 • I trem z.awodowvm i :>matorskim nll1e2:"1 
-~" ol1" nJ'e]' s.,tllka bv'v naJ"'~dZlenl kJ"so I L • • ł" 'S k . ., Ile al \.U y [\I OICZOSCJ oenera llne!!O pl-· " 
- -« II c' • ~. ./', "'~.' ~. - ~Kr()n: lf"nle 7. usulCY' r.f\ f>lpl1'3 I HI. .",' . '. ' ,...." ująć w odpowiednie fOl'mv or;tanizanvjne, 
'VF';go panowalla nao robotTJlk!PUl i f'hło- I sal 7.3 luszpan!>KJego. W Cenb aJnym Do i ,~. _ 'T_ ,..J 'j' ~ 

'lO m J't t' R d' l,' h db ł ' abv Vly.>lłek. J<1"-l za\'1Oc'cW\, :r.espo ea.-
,A, ___ '-'t"I·"'.Il)·"'''l CZ' pcr ol'a:z c,r~Nl~'f w lra mu l era ow.a zleCt\.lC o v SIę' kk' d' -Ab' ~ ł" t l tuk' l' .:::J v "- 'IJ ~ J: - 'NJ.LV h. - " " eJ. l tra lny w łada w azde prze staWleru.tO. 

- ~ "pe mc en ce 52 a SW1N lcowa \'owicach zorganizowany zostal w Ci>o- Wleczor pOswlęcony el'vantesowl. " , .-. .: 
musiała się ograniczyć do treści naj bar- . " '. .• P ,-" t' n' ! mogł byc wykorzystany przez dzieslątki ! 
dziej zewnętrznych i n'e budzących wąt rzo~l~ 6-ClO ty~odmowy kur? dla ucze- Er.zer:;a. taJąc .n~. 'ałym Wleczor~e, ~a setki marnujących sie obecnie zespołów 
pliwOŚCJ. a tym samym posług{,,,ae się I stmkow o(:bo~mc!1,ych ;esJ..l0ł~w teatral- ren urg pOWIe, Zł, m. m .. " Qes: y amatorskich. Winnv one znSłlf'~f 'V "!espC!­
pryJ'!litvwną formą literackiego W'Tl·a?u JJ~'ch, K"r~ 11e7,v ,)kQW lO-rnl 'hteba- Cervantesa są. blIskle narodOWI radzle- łach zawodowych inspiratorów i lnstruk-
fJic dziwnego więc, że s7.tukl !Ówietli.cowe ezy. ckiemu. tal- jak bliskie i drogie jest mu torów . .Kopiowame i dal ze przekazywlmi 
:"li~ były uważane za dzieła literackie Nie wszystko wieJlde co ·stworzył~ k.ulb.ll'a Jf'h d;dełH przf'Z ?p.społy "!'l'I;>Tnl'~\rie pr:::.r-
'~"'.~. i. ,..,ie są nad,d u~'aŻ;HI(-) r.a d)',I~tll li- DytekuJI'elll 11Id:;-;ka". oiE'sie ':ZE'l'szą spol'E'p.zn~ kon.y"r 
te'r3cki , 

Jekkol.wlek bOWiem cel wVlltawlania 
s~tuk świetlicowych się :tmienił,- to jednak 
·.!e zm.jeniła się zewnętrzność ich treści, 

._~·1i. nieporadność formy. I dobrze. 7.e tHk 
. ~ ... ł;:"Śt1if 0'1'" d;; l"'ii'. ry-;:',,€bd 0(1\ 'iF'm II b l 

r.:ojęcip :;1. tl'!<' , S'~l"'Th:{., ,~,; r·.h n&,C'l"{J ~le' 

'odys 

s~(,mp" (lmltowalo . o:,~b," pr 'f',~r~1(\ 1V!.'P.M,cil" • J~M:d~,.,.. "'lir,,'.'>!' (11/ (.", ;~ .... 1I:ił1, 
<"(j a~~. c .:\r.o~tf)r.'I<T~ it'r~ll" I·!o\' ... • ,,-II,.,, ~ 1 i - . '. t • . I 
""~ ,.,~, '\ ... ?I~:.r."t .... qhł·.:> I;" d 't . -.ttj\ '"I\} n~{ $,u.,<,:vm naft; f'~l ~rO"'llH' ,~~;vt)~: 

, 1 . \. Q)., - o' i< i 1",1~_1..'1l1.ł pn~l"'('\l hhi' ~"\,'ir:'l,ł"I):~ ~vr~tr. 
J~('h (ll~ ~.,·ty·j,~ .~f i:t~·'~(·I. ~n' te>"". l I • . t-. i~:... -

• tylko ,h~ ,nid;:i hl\. Jak ,t.wykl~. 
, ~'lllwr!l;!n tr7,t"<fC'~~ roołft""b-lf' ... l, {' ... ~ li. !lM jak'. ;".V(" ;)\\- ~il: ~ę.. 

.i~\!. 5:';; rrl7ii- oj: l ' '·!",m. ~Q,.h .. i' .... I:l::if,. 

~ ~r('h. ~.r.t.l 1 th\~ ~"'tTll-e:'?; .. \ 
7~~,rn(lo\,(t"S' ~.. ~ ~Hi'.f\ .. ~~ .~ .' .l.. ~ ~,t('.X)l..·i~'" . 
--,. " '. I , .. 4 \)('.e~~:-"".J" 4.iil!.I .... \ d ... or N' 

Po przełamarm./ l~oiacji kUitUl'alne.1 przebth ulicami miaSta ' 
chłopów i robotników, utrzymywanej mię- p3:7.dzietnHwwa noc Szesuasts 
dzy innymi specjalnie dla ludu preparo- 'I. rykiem motol'Ów. (,zy upiotów'Z 
,,vanymi sztukami świetlicowymi, będzie­
my :rme1i takie teatry amaJorskie, jaka 
bĘdZIe literatura dramatyczna i teatry za­
wt!)d-owe. Między tymi trzema czynnikami 
istnieje scisła zależność. Teatry amator­
skie powinny w stosunku do teatrów za­
wodov:ych spełniać rolę ich megafonów. 
Przy takJm podejści.u do zagadnienia spra­

l ' .>1:d,:l~,'nij,\""'$ Mtl' e>1t,(lłk!l't:l! 

/

' "nmdł' _. L-..:emu:' - nad P.anla.kie.ru. 
l'ozlah smierc po więintpw twarzach; 
prze:.e kraty przepuściła świt, 
a wtedy - tupot w korytarza<!h 
i w !;ai'dt>l celi kIn.;:?: ;"g1'7.yt. 

/

1 :) ,ł71)'~, "P,~"?:'''''''' ~oi. t~ ~amc., 
:A:LÓi·".y .135 .unel; ~miaidż'yć, :.ił!>n:wlc; 
przed nasz są .p"'wołani sąd, 
h,y im wyrokiem wska~~c krwllW;rm, 
że siła podłycb nie jest pnwem. 
1.(', to blllźnie:rstwo, 7.~ t(l bład 

WaclSZUW.!I uie p, okIem okien 
rachuje auia: siedem ... o8iem ... 
'IV arszawa nie śpi, bo - drapieł.m.ł 
ł'uyczaja się w udanym śnie, 
li sen Warszawy - to jej gni~w, 
3 wte .. ł.v !.:)f.lJ.wa i snu nie ~lla. 

wa :mtora dramatycznego, teatru zawodo- Zelwa.llych l',wSŁów nie Ąr[Vminą 
wego i te-atl'u amatorskiego stanowi. jeden J)ociągi, rezerw nie dowiozą: 
WIelkI niero7.dzielny problem teatru ludo- już tydzień ()l'~y skręconych .n;ył\<lch 
'!Vego. którego hasłem i ambieją jest pory- br'7.u('hamt ~wiecą parowozy 
wani .. mas i włączanie w obieg kuJtury. i zamarł wszelki ruch na wschód. 

A.pel po1ipiv.:;zny.apel krótki, 
jak salwa. "AUe raus!" - i wtem 
jak słowo, które w gardle utkwi .• 
ten dzień zaprzestał być :iuż dniem. 
Ich wS2l"ystkich hyło pięćtiziesięciu. 
Wią:/.ano gl'll{}. po dziesięeiu 
i pchano siłą li\' !Jaszcze aut. 
l< potem - Wola \'\Tłochy. Dwol'zec .. , 
Nad 'Vs7.,Vstkin bujaj, jak p:ropo~~ec, 
dopt"lniają1:~ Sfę JUŻ gwałt·: 

ch było tylko pję~dziesięci,~-
:i Powiśla, " Woli byli wzięci. 
'Z warsztatów pracy. " fab\'yk. hut.,·, 

1.'9 oni każdą z bru ku cegłą 
o wolność bili się, o Jud. 
o chleb llasz i - I) Niepodlegh,r 
tch hyło tylko pięćdziesięciu, 
lecz po oic}l poszły nai! milio!ty, 
w wojennym szczęści i ie:;z~!:ęj~iu 
kll dniom, tak wtedy oddal()nym 

l('h ~ło tylko pięćdziesięci\l. 
ZanikCln~e tych ambicji oznacza kryzys cały g'arnizon trwa pod bronią, 

te~tru zarowno za /lodowego .iak i aroatol'-I tylko pa1role, tak jak wprzód, 
sklf"!lo, kryzys objawiający się stronie 'budzą r. pist(.Ie.tallli lłłon;' 

Opaln:. \V ił '!I' .. 8WU, to są ci, 
'/;;1 których się historia m!ici, 
to noi wolą nieugiętą I 

a myślniY zaciskali pięście ... 
Obywatele, towarzysi1.e, 
nic wię1:e.i o nich nie napiszę." 

z Ź!l~.!.-.!!! (prz\T lym podkreśl.ć, że została zorganlzowa· 
'I na li ostatnich czasach prz""z Związek P;sa­

rzy, sekcja prozy, do której weszli wszyscy 
wybitni plo7.cricy rodzieccy, Na plerws:zym ze 
braniu tej sekcji przemawia A. Fadiejew, au 

Srodowi$kcr lilerató'iIT radZIeckich cbaro l, I ((Jckiej twórc7.vścl rt:fd",ieukil3j w roku ubt"Q I~I głośnej i. c.ieszącej stę PO\~:s:,echnym uzna 
,,-,ryzuje czynne 7.ycie społeczne I towarzys-

1 

Iym, W czasie tego w!eczoru zllany kry I y:\:: I niem po "le&Cl .. MłOda GwardJa , 
kle. PiSctT;?; radde~kt n1~ separujs si od ot~- literacki, L. S~bockl, dOJ.{onal pr",eglądu z~ Od~zyt byl, poś",le~o~lY proceso~_ twor~e­
C1emll - współzy)e z nlm. Na czę$tych zeora SZIOIQCZne) lworczości. ptty czym podkres],!. lila te) wtaśma powlescl. Przy okazJI Fadle­
ni eh dzieli sie 'Ze swoimi kolegam1 Po pić· :;'6 plsorze rad:r.letJcy wyszli j\1Ż pu~:a tematy jew scharaktelyzowal twórczość llterackq wie 
r~p. !i!p0strzeienlami i uwagami na lemat twór ke wojenna, która d,C111owila w iatcrch wojny lu 7nanych pisarzy europejskIch i rodzimycb 
"zosoi 11teracktej, rcrd?i się i dy~kutuje. W jen i tuż po wojui" g16 na Ich zointeresuwanie. jak np Balzok;;, Dickensa. Wiktora Hug.o. Cr,e 
;posob pisarz radziecki ściśle 'Zwiqzany jesl Chociaż w roku bleglYllI pojawiło sIę wie!e chowa. Tołstoja i Turgieniewa, 
2 'Uchem umysłowym i literackim swego kra warlościo''''yc:h utWOIÓ\, 'lwią.zanych z prze Na iednym z wiecwrów literackich omc­
lU CZE;'ste zebronia i publ!czn~ dyskusje, od :;'yciomi wojellllyml, to Jednał. na wars',laicH;b· .\llono obS?eTnie gtośną już VI' Zwiqzku Rc.­
C"·.Vty, organli1'owane są nI .. tylko w głÓ"11- łtiEorockich :malozly sie l ione lell1aty. Klylyk d;;:ieckim pracę partyzdntcr A, Kozłowa p.t 
!l', .. b ośrodkach życia kul1uralnego Zv.ria<:ku rad.deckl za najlepsza puwJeść ubiegłego la ,.Pod>:'elnIlY Krym". w której au10r opowie­
S ... dzieckiego jak np, w Moskwie czy Lenh- 1,u uzoał dzll'lo Pcrilowej p,t, "To -Qlzysze P d dział niezwykle ploslycznte () bohaterskiej 
?mdzie, lecz równie~ we wS:1ystklch o'rod IÓ~y". klólcr jllz z"stula przelo:wna na ię" '/mlce rnies1,kańców Krymu z najcrzdem bitle­
""ch liteIackic'h, zyk P I ki. Punadto \"iyró2oiJ opovviodonill ruw kim. Wielkim zainteresOwanIem cies'~"· 

Dc najcif'kowszych 1rl1prez !tt~rocl,-I'Jh Ber",.:ki p.t. ,.Noc DOY"odcV" i ks!q~kę W. N:,,· ty się ró n,eż pralp.kcje 1. Er~nburga, na kló 
!!:'RR vr czasach ostatnich nale·żal zorgani-zo- il:raso a - "W okopach Sr<:rlio.gradu". Ivch znakomity pIsarz c~ylal tragmenty swo 
wcmy przez Instytut Gorkiego dla Literatury O Iwórczości rad7.i'eckiej w roku bieżqcym jej nowej pow aści p,i, .,Burza" Najbard:z:i<;!j 
$1łrt<xtowej W Moskwie, łącznie ze Zwiqzkiem mówiono już nc. zebraniach poszczeg6lny,..h interes jqcym '''Il'dcrlzenlem w ś iecie Nte­
"1 ..... ""_'" "ri ....... k =~'.,.T,.co"V omówieniu lit a- sekcji Związku Pisal'zy RadzieC'k ich. j ależy rockim był ahi"hód 50-oio1eoio. wybitnego p!-

1 ll":!'łŁ i __ E.2!J _s::::a 

,ona, Walentyna Katctjawa, autora J:)!'!a!o~o­
nych na język polski powieści. 'IpoŚrod któ­
rych "BQały Zagiel" widzfeltśmy równle>:!: w 
przeróbce filmowej W. Kataje1J1" jes" łC!\ttecr­

tem nagrody !mienia Stll11na. Jego tWOTCZCSĆ 
Iiterackq scharakteryzował A, FadiE:jevI, kiC, 
ry powted1:tał, że naród ICld?teckJ dlat~qc 
zncr, ceni i kocha W Kaiajewo:. ;'e lc<.iqzki 
jego tchną optymizmf'm i sq pełne plC1WdV 
i umiłowcrnio życia. 

Ruch Jfterockt ! umysłowy w Zwicp.kl1 'Ra' 
dzieckim Jest wS7.echstronny i żYW\T. CO powt:' 
duje szybki rozwói łwórC'l:osci pismienniczei 
która dostcrtcza C'l.yteJoikom wiel1ctel tloś~t 
cennych p02yCj'i, W ciągu pi eI1117szych l>1.<ldm.'l.! 
mieSięcy bieżącego roku samO' tylko .1Iikc:ide­
mla Nauk ZSRR wydala 150 ksiqze:k Dauko· 
wych r monografii. Między innymi '1f''!S'Z<-;' 
"Historia rolnictwa angil"lskiego w wieł!:n 
XIII", ncrd którą crutGr akademik Ei . Ko,;· 
mi-ńskl prcc~wał Jai 35 ;Nydano townież IlZ? 

reg proc naukowo-populalUvch Jak np . Jako.,., 
lewa "MineralogIo dla wszystkich" M. Wol­
kenszłeina "Budowa molekuł" i W W()łql~ 
"Miasto Słońca". Rnbą:ah, 
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)ir 5 

le i IDole 
~jElS wie:ny leg! płzy fuirze&. p~a, 
hy wa~tę trzymać tam do rana. 
Bo myŚlał w swojej pieskiet dU$zy~ 
gdy CZUWttm, futra nikt nie nu.%y, 
Pies w strGŻQw,aniu tkwi mozole. 
tvmC?!or.;ef~ lv.tto ... 10-=zq mol~. ' 
Stąd mo?;oł: wszelkicb ub<;!j?,pił'!C'2~" 

rolo 

pi\!l jąc zewnętnmego WfQg«. ni~ ?-ap 
oruinuć tęż (j molachl 

Ł 
1Ii1!HllmUII!llIlIlIlIlIIlIlIIlIlIIillllllll!l1l1l1l1l1l1l1ll11l1ll1l1l1li1l1ll1l1l1l1l1l1l1l1l11l11l1l1l1i1l1llillllllllllllllllllllllllllllllllllllllillll!illlIlIIlIlIIIIIIIIIIIlIIII!IIII11I1!11!11I1!\II11!I11I 

Ł 
'la;l/CdHIIlJ,_ ki 

::=::es=:=*c 

Myślę. i'~ byłby rad, 
gdyby mógł zwitkiem tlol&:i~n'.!\l 
?'!lp~)ić ~ wdziękiem ŚWiCf 
t",k. jak 1.'-Ciprda: cyqafP •.• 

iłfilo§ć .... 
N'('Jl'oi ~Uc:m.<:i kacht:ml, 
którym be:.; wojny r.:kll.i ;;;i~ 
Polskę 1(ccb«'lją ba~ gnmk 
(zach.odnich PiC: Odr~e \ NY;}:ls) 

. \ 
PLOTKI 

, ,. l Dwis 1>!at~i~iE! r-rzyf)OdKiem l'Ipafkały 
'\- mojo: p~ni, C2y p~it~ wie? 

. liQW"./.ojem sobis szeptały 
, ' . -- mo;a pc:ti1.i. czy p,aui wi~1 

'PiaJ:'il"fSZU ~lotka jt!k kQłOI!I~~l~!~: 
- moja pani. czy P* ni wie-? 
Czyli w fłumi43' jc:.!kies si!! l?lo\~~ 
- Moja pani. ~V pani wie? 

Zo;'c,roBć jesl uC7ucieru nezwqtPle'l - Ho, ho. - mówili z podzbN€,m -\ ' 
ł1io Tllcrtostkowym, ale Pfzecie~ nie karakuły, limuzyna, kamienica". Nic. Najpienv 'Pier."'\1s~o: bu.j tdo- dlU~C 
~ożn~, pr~ejść foboięinie, do t..,. ZV>/. po.- ! ~zi~rnego: w Amer~ce sam! ,bog~cz~. ! _ moja pani, .czy ~,anJ. '1.~i:? 
r~ą~il,_ dp.Z!~ne~ko n ak d, LVtIn, ~e, takl,: rJcr.dna pcrczk::x bedz'l'" vd tay,lr,.j cIotkI! I )'oiem druga tej T.llęlwszeJ dh~ct!~: 
1~rezmy, crJqcz 'OW5, l o rzymUje re- I S . . - " '_ rooJ" ?tani ," ,et • wir.'? • 
q1.l1:trnie z zcrcna-.uic'T to wieczne pió- aro Pcrjączkowskl zastrzegł soble, ! «..., C2:y P In .. 

Dmgtl Pi()Uta w ~amimcH::h 5~C2~Vrth. 
- moja pani, czy p'tmi. wie? 
powtorzylCi. pierws:r.:ej ijto t;~tę~y 

J, ,I, b '. J " 

re z nvlol1o"vv'ttl zcrkończ':?niem, to zło- j ze y go zO!prosic na uroczyslOSC roz- , ';, _! .. 
- k ~ ., ' , I k' łk' , Oh.E; );)ro.~lIe, I.e mdlo.T. 

ty zecrare ;;:e szkiem no. wJekszalącym pa owaUla pJzesy L I - . - .' , ? 
'k" UW' ]:I . ;.... ~~" . d' " " - oJu pllJU, czy p,ant .V'Je 

mar_~l ': .. lma - !Im~ v rn1-" , t? Pll; . Nle t!~eb~ dedawnc, ze, ~o. dOly 0- ! lecz ~ zll~;h'Wy~em do:h~! szer,;cdy 
:~ w~n,llll, to panlo!le z orygmalneJ rrzymama listu rozc.'lągnelIsmy znacz- 1_ m'Oju pani, 'c:y pani wie? 
h.obry ltd. na czujność nad naszym transportem 

- Achł, pO\l\~iek·dz, ,skqpo.. ty l
k
O maI~z? if);cztowym. Śledziliśmy ruch statków I ,,~ch! 1toch:l11r'.i. pro1ize mi ),Vief,;&"(,ł,,. 

- soyt r; ero ClE:' aWle q<ICZ OWS cle· . • 'h t l' 'I .. : .? o • '. w oazyska:nycn portac I uo owa 15my - mo]'J: ~t':t'O.lł ezy pam wIe. 
g. T . • A ' " to' 1 ' awa.rie orzy wyładowaniu, 1i.czyli~m-v I "Nie-cll j, skol',aml Jak pragnę pr::-reli. 

- o )es, .mSiy;,{a, jest l{Iaj. ~ , , , ' , ('J tY- , 
lh'so: - odn:!rł zV"isźje, oodajcc: Sam rypadln lnadzJezy paczek na kolelli J' ni' .? 

, ,,' ł ' . na poc"'cie - ~()« P()' ,~:o;y p~:nt wie. "luJ ml lO przysy a, '" . 

- mOi,er pan'. ~y pani wie? 

Potem .;ię juź !o~staly Plołki 
- moj<:r pani, czy p:uni wię? 
Zachwycone, ~ obliczem s Qdldfll 
- moja pani, C7.y pani "IIri.<!!!!1 

ł{Cf~ÓU W "wojq pobiegło: ' 1 Ql'ł,~ 
- moja pani, czy pttni wie? 
żeby rOTemieść duby ~molo~9 
- moj(% pcmJ. (!~y pani. wi~1 

Po -;:l0wrocie do domu zarzqdziłem Pół roku uplynęło na. gorqc7i<:owych 
;rl~,'chmJc.sj, ?,oszllkiV'Tapi~ w,uja. Nie- oczekiwanitlch, :IŻ wieszcie paczka 

tie~tY' zna eZ}ismy tylko ClaC16 w De- \naldaSZła Ot'lJlrarcie jej miało .charakler 
JOl. , . j d ' l 

D b '" 'ci ł. odSwletnv i nastapI ,o orzv 11 zla e - o ra l CloCia - OSWl::t czy er" ,:..'.' 

Płotku Plo~ce :t miną lCtóOSn,ą 
- mo~a; pan ~. czy paul wif1)r 
powtau:a.lo-. Tak plotki tosnq. 
- rooj« pani, czy p-ani wi'!? 

ieścio-,.ra. _ Nie W'IJ,' wnrrtwdzie, alE' ! krewnych, przVJacIol 1 mepro'32.onvch 
~ ile Ja ;;obic PIlypO~n1n'c.m,ro.a wasy gości Przybyli z rozl.skI~:onymi oczami 
i 'I\' ogóle ncd 'N'zqledem prz('>syłki i wyr-azem zazd~ości na lwarzy, VI! mia 
~.OŻf? 'puja 7.asiq~lć. rę jednak dobyw<r,oia przedmiaró w' 

w anegdocie 
U\!L 

No:pisril i śmy do cioci. Nie O złoLvm z paczki wzrok ich przygaRL a ;;az' lato, GeJ? FraIJcn kąpie Się w Zr:llo,;p 8i.\- Dobrze, paflle prprltlPr;\F - Ir/Ó"" "?h:t €< 

• 1Agork l, ale deiikatnie: jak się czuje urość usto:pHa. 7.adowolonej ZłC;)ilĄ,"OŚ- slwjslriej, \1iejscr: kąpjeli otOCZ()M koraonem I [OTZ. V\ts?:ędz.ie rlobIze. 
po inc',rdencie w PearI BarbolU i czy ci. ' I :!anrfarlllerii .. ~a brzegu ZQtoI,i ~jed2j stary IY'l .PJf!miel oddycha z, ulg,C! ' za. czy.!W f"zegIq 

l . bak, pyka JOjkę 1 przygląda SIę nu;kl1/ącemu daL spwwozdame. W mWIe r7.vtrwin .')'JCP"," 
'lir:; uważa za sosowne przyczyn1ć się 

J - Hę be, hQ - l:?cho!cdi n:I ""ldok: l ge!le ralolfl 1, .. . . ' czy <:~Ol() i ZWT<ICn sip ze 7.dzJw!u·jPrrt do ", 
do odblldov,"y Europy? Dla orient:lcji '_'.. - No, roz, clzlUriku - 7apytuJe rvboka Je· r'!ędnuw: 
1".0:;ocz'CU:;mv do listu 7.djęcie [a;milijn,e lmoszonych SlIln"l-uek i sfaiygowC'inego \ den 7. żondormó\' - cieszysz się chyt>a. ip 10-1 -- R07IIJchv w PaJestYIlif' - ,;t,l>CZP - pC'. 
'1<1 1ie -Uin -Warszawy. obuwia - leip.sz~ ciuchy 1udziB 7. VVo- .~izudl z naszego cour!illa. że lak d/ugo Pl.le. \ ~~~frJnie \I', Gre! ił, zamiC~7. hi :'J Eql/JC1P. meo!)' 

J'Awódzkieoo Komitetu Opip.j Spo' uy,va pcd ll.odą? .. 'WI w Ind1'!ch? T pon !wjerrizl. ze W5 crlzlr (I" 
~ -' - -,', -- C:~\' ';lP CIeszę, ze calldll/0 d!ugo ,,'?cbv l (;'l'ZF? 
łeeznej otrzymywali.. . wo pod \',odq?--:wsiallo,;,rja sic starzec, - r/;r1, l - Toli ;e;'l. porue pt?mIPr~f" 'vo!':erj?IP ,,'J' 

T 
'h ki' ..J - , 'I idpr" on ciqqJc wypływa na wierzch.. , nIn:, gr/z/e TłO,' nie ma. 

Odpowiedź nałdeszła dość szybko. 
Ciocia odpisab w serdecznej amery­
kańskiej polszczyźnie, że Pearl Har­
bour jej osobiście nie zaszkodził i że 
W' zwiqzku z odbudową Europy wy" 
sy1a nam dużą pcr;czkę ze szczegóło­
wym spisem rzeczy. Dla. orienb:cji zet-' 
łqczyła do listu sW9je zdjęcie ele­
qanckiej dam} w łcrpkach kcr.rakuło­
'\1vch, na tle własnego "Chrysler:!" 
j prz.ed wla.snym p.aropi,ętrowym do-
'Erm. 

fotografio: cioci wywołała wielkie 
ruszenie \IV naszej rodZInie. wśród 

.ooiom reh i przvi :Iciór. 

- o CI , €.ca - roru ną. 7.j::!"Jl"·rJe - >.< " '" I ' " 
P · 1. k' P . d ' '1 l" l ' Cl]qcz,,-ows L OVHe ZC1€, lCfi;( 'I",OSCl- p' d 't . I' . l." f; l ," 't. , :. p.ą'en ygnJ .ou. Z . UI5zpOnSlilp.) "~o a.uJ/y} PewP.ego 'a~~lI ierlN! ~ r.dekQ~';ych rl:zlen11l 
WIe e łercny pasu!a do zdjęCia lej , .. .,0' j n'ial \1 ypadeJ;' samocJ-wdowy w okolica-:h 1'0- /(arzv zapylał ministTo ,praw zaq'·(.('Tł'CZ'1YcJ 
!>zej milionerki? lecio. C~ekcrjąc, aż auto zoslalll ie naprawione, W icI/{iej Brytanii, E, Bevincr: 

" ." '" .spo,,/r<epł chlopa, który w ogrodzie, ttli: 1,010 _ Panie ministrze, jok ~if; r'nl l(JiJCllrUlf 
Ba, samI tego nIe lAT1~q,7.1e!Ismy, dO-I drogi, sczepił drzewa. na sprCIJwe niemiecka? 

póki nie' nadszedł drugi list od cioci -:-. Hej, .dobry człowieku --.7agOdlV{.i do- - Na -SPIawę ni€-miccbq, mOI .POBie - .od 
Z Detroit. . sio/niK ,-'o lak Się wam PC?V:OdZi? ., I powiedział mu Bel'in - jQ sic V/C"I., niC ?opa· I ' - (J.ęzkn" pa_me - oopaT! chłop, W7.! 11,,7.0.- lru;f:: ja ~amykam ocz)' ... 

"Przez onlyłke - pisała -- D1ZV·słcr.- , lac WIJllOncrnJJ. • ". '" *' 
l W ." "'t _ ,.'.,. I Ciężiw? - zdxJvvil ,ię fa/anyisla, - Hm, I 
~ ,am swoJe - are, p~~eo.,ĄJO.J~11ne I może i cięż.ko, ale chwało 80gu, że dał, Hhzpa-
zdlęcle Z okresu plosperlLv. DZlS nI€: nii cO/l(iilIn! 

Kurt ,oh"lzmacheJ, przywódcQ ,,60c.jr l-dl" 
mokra/ów" niemi~c.kicll chodzi zOIl1vHon\' po 
mieszkaniu. 'W pewnej .. ;'v'iii zn!(Zl'l'W;P. ,je, 
przed pOltretem. Hitlera. 

mam Q'ni domu, ani samochcdF ,;:xni - 4. tali - 7giJdzIl ,~ię chlop - Pan Bog 
futra. Pracuję jako skromno. U'(ząo.- daje nam orzechv, ale ich nie rozgryza ... 

niczka 11 Forda j ledwie z.a;rabiam na l " '" * 
życie. Nie sami bogacze, moi arodzy, l \ P'~!lIier (lllgiclski .4t1~e 
W AJneJ'Yc mI'", 'l.1'a:' " I .~\Vo'm liek,etarzem, rzucając , e ..,-s \<. Ją,,· [(TnIe: 

illl~tr A{J,lIn P.i€ńl,nw;ki I - (,(}<ivrJlnć:? 

- Dziwna rzecz - rzecze ponuro. . Swia f 

l 
woiaż nie wierzy i nie chcE'~rowmjec, 78 /(') 

wHo się ;(/Ito ze wsz}'stlw, co się' dzieje w .\liemczeclJ, jesf trI 
stereotypowe pr· ko triumfem sprawiedJiwoiici j dowodem UWil-

I
, IOWQf1io do pokoju, Ci,"! a .. \'.' . feslC"rll. <!o {11(l1Ti 

uczynić, aby [!wierzor/O ... 
.::=:::::=====:;:;==~"'_.~" ~-.. --~~~ __ q~" --,-.-=-_., .~_ft_========:_::::' Urywa i spoqląda na HIl!'."·' 

~--- • - • ,.- - R_' • ~""""""'-"""·"-"""'.F' - , __ A pan _ ZWJaca sie do PU)'I rell! _ r" 
ANGLOSASI NJE 1iĘDĄ PEMONTO· .. VAĆ FAJ~RYK NIEM~ECKICH. I pnn by zrobił na moim miejscu, wehreI2e l 

- Co Ja bym zrobił? - - nHl/aC! z pOrllp.l!, 
(lJehrt>r, -,~ czy la malo JU~ zrobiłem? 

fr, I(aro! 

rOl!biemćl 

Fis 

rys. {'aroi Rara,p,;ecl<i 

-C?.y sz:::mowny pan prowadzi si,e' 
dzący tryb,życia? 

Ra'ral1,jeckl I - Skct,dże! Zawsze zamienicrjq mi 
,na: qr~y.wll~e • 







152.1 

158.6 

PAŃSTWOWE ZAKŁADY 
PRZEMYSLU BA WEI.NIAl\JEGO 

27 
26 

20 
28 

Ul ~qierzu, I.'. "-go lHaJa .. te'. 29 

zatrudn:ą; 

1) l~sięgowego-bil(';",~islę 
2} m.o zynislkę 
3.) przqdki 

Zgłaszac się do vVydziału Personalnego w godz. od 8-16 
10042 

peN 
sp!'zedaje 

CENTRALNE BIURO SPRZEDAZY 
WYBOBOW CUKIERNICZYCH 

WARSZAWA-PRAGA, ' UL. ZAMOJSKIEGO 28 
SKŁAD HURTOWY - ŁOn Z, UL. AND RZEJA 61 

KARMELKI 
CZEKOLADKI 
PRALINY 

HERBATNIKJ 
PIERNIKI 
MAK,ARON 

wyrobu fabryk podległych Państwowemu 
Zjednoczeniu Pl'zemysłu Cukierniczego 

KOLPORTERZY FABRYCZNI 
za 
za 

99TR"BfJN~ II'OL.NOSC;66 
"$topad I następne ... Ieslące 

należy wpłaćać 
nie w WARSZAWIE a w ROZDZIELNI DZIENNIKÓW 
i CZASOPISM R. S. W. "PRASA" -
.f:..ódź, ul. Piotrko.slka 200 

115.2 

104.3 

\' 

I 

----~.~-~-----~=~ ___ ............. __ m.~~ ............ ____ .... __ ........ ____ ~~ _ 

136.9 I_F_r_ą_tc_z_ak ______ _ 

39 I _~2:..::4_ 1 __ l_47_.8_ .. 

36 
39 163 I 

Nalej 

Wirowskl Zenon 

• 

) 5 października wśród tkaczy pracujących na 
dwoch krosnach na .ilepsze wyniki osiągn~1i na-

'·1 (a::v pracownicy: P.Z.P. W. Nr. 2: BCfI1i!rd 
Wajngertner (161,5 proc. normy), Tadeusz Kor­
Iiński (161,5 proc.) Władysław Rzepkowski (156,7 
procent), 

Wśród pracowników PZPW Nr. 3 pierwsze 
miejsce zaj~li: Hieronim Walczak (144,2 proc.) 
oraz Adam Sumera (138,2 proc). 

We współzawodnictwie międzyfabrycznym naj 
lepsze rezultaty osiągnęły PlPW Nr. I. 

Dyrekcja Przemysłu Kf)nfekcyj~::go lU 

Lodzi, ul. Piotrllowska \'75 zcl'tr.gażuje 

do Gryfowa Sll\sld('go K Jei"'li1', GÓl"l': 
lVykwalifikowan~ 'lIzwa,mki D ' ma'izyay 

mot/)row.-' 
2 planistów konfek-:v'ny'u, 
2 referentów Pracy i Pła :j, 
l księgowego 8smort ~ielneKo, 
1 referenta ~o('ialn"«o, 

l technika obznajmionego z ob::.ługą 

nowoczesne.j kotł v "ni l siłowni 

2 wysoko Vlrykw llifiko\\-:.ny:.i'l m(>chani­
ków "lektry~ów 

Zgłoszenia w Dyrek:ji PI'?~1l:lySł" 
Konfekcyjnego w Wyd" P;'l'S()Ualnym 
Piotrkowska 175 

• I Nawijalnia Nici Jedwabiu 

Masłowski i oland 
Lódź, ul. Południowa 20 

ZJEDNOCZENIE PRZEMYSŁU 
BUDOWY MASZYN. WLOKIENNICZ. 

w Łodzi, Pl. Zwycięstwa Z 

Poszukuje dla nowo budującej się fa­
bryki Igieł Dztewi~rskich w Łodzi fa­
chowców na stanowiska: 
Szefa ruchu - Inźyniera - mechanika, 

produkcji - inżyniera-mechanika. 

lVarszt. Kontr. Produkcji - tecb 
nika, 

" Warsd. Narzędziowni-Inżyniera 
- mechanika. 

.. Zaopatrzenia - Inz. - mechanik -
technik tZaopatrzen.), 

Inspektora Zaopatrzenia - inż - me­
chanik, 

zefa Biura Konstrukc. - konstruktor-
inź.-mech. 

~ierownłka Wvdzłll>lu Gospo!łarczego. 

SamodzieJnych księgowych. 
Technlk6w - mechaników. 
Kalkulatorów Warsztatowych 
Rutynowane maszynistki. 

Zgłoszenia wraz z podaniem t życio- 6 
rysem kiernwar do Wydz. Personalnego ~ ... 
Potrzrbni Ilatychmja~t: 

KStĘ~ ,OWY nA l'EIU At.OWY 
KSIĘGO\VV ~ .j ;i'idn ;e obeznany z 

arku.<; .... ,,·, , .. ,ii('ZpC\i'·\o\\ym 

RACH;',~ISTRZ du W {iz, Pracy 
Pła· ·y 

MASZ1!NISTł-''' - hill,;.;li'ltka 

I ~l': PAIQ'STWOlVE ZAKŁADY l 
PRZEMYSŁU WEŁNIANEGO Nr 31 

w; Zgierzu ul. muga 43, tel, 33. 

I POSZUKUJĄ: 
wykwalifikowanych ~Iusarzy i tokarzy I 

'

l celem zatrudnienia w bazie remontowej. 

I Warunki płacy według układu zbio- I 
I rowego pracy dla PrzemySłu Włókien- fI 

I ~ niczego. 10049 

('---,-------------
I 

rozprowadza mleko 
z funduszu allrowizacy,nego 

Przemysł pasmanteryjny 
wykonal iui roczny lIlaiIIredukcji 

Dyrekcja Przemysłu Jedwabniczo-Galanłery: 

nego zameldowała już Centralnemu Zarządov. l 

Przemysłu WłókIenniczego, iż plan roczny pro­
dukcji pasmanteryJnej został wykonany i prze­
kroczony z koncern III kwartału r.b . 

. Zgłaszać się dr, Wydz';4łv Persona I . 
legO Państw0w.V<:h Z~kładów Przemy ,r .• Plan roczny prz~widywał produk.cj~ 200 m~li: 
·tu Jedw;lbnic?o r,;ł1;lnferyinego Nr. I ~: ' .ow. m .. pa~mantcfll, tymczasem JUz na dZlen 
v f.od7i '11 f<ll,rI~' :ago N, 102. §-: I pazdzJcrmka prodUhcJa ta wyniosła 207 milio-

___ ____ '::... ';\\, rne!rów. 
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Dyź ry aptek 
Dyzur nocny pelni apteka m~, Gasia 

prz ulicy Reymonta 15. 

Telefonv 
0- traż Pożarna. 

13-Pow. Komenda MO. 
51-Miejski Post. MO. 
gl-Starostwo P()wjatow~, 

[O-Szpital Powiatowy. 
l-P. U. B, P. 

35-PPR 

K i n er 
Kino " WolnOść" \X r\,ś ,,'ietia film pt. 

"_ Ti€'\Yklzialny Ddekt} w". Początek se­
ilnsów godzin a 17 i 19. 
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· ckie; w Niemczech 

Od momentu rozpoczf>cia akcji rewin pen"acji, 2526 \"agonów ml1,;zyn i urzą- prz<:'z przedsta~.·j",h Bi·ura Rewindy:kacji 
dykacyjnej do ch~iJi ,)b'ecnei nadeszło d7..f'ń i Odszkodowań \},:ojennvch. Jest tam 
d<1 Polski 7f' ·trefy ol(llpacyjne-j radzie<'- . Z .';;urnv tej 783 wagom' zawierają kilka lysięq: sztuk maszyn i ohrabiare,k 
kiej w Niemczech ogółem: łącznie z tran l r-hlmio"ty z.·raOO\\'8fle 'Prz-ez l ~Iemcó\\' l najró~n?roaniejszY'ch ty~ów, N~\' kto­
_portami !lad hodz'lcvmi w ramadl kom \ e7.a. ie oKupacji \V P<1IS{'e a Od:zl,kane ryc h .luz DraCUją w rabJ \'Kach naSJ robot­
~~~~~~~~~.~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ nicy. instrum~tv i lI~ąQzenia la~rato­

ryjrre wielll int,(\'{utów naukow-'ch " 

Służba zclro\\ ia \\ woj loelu,lm 1lega 
stałej rozbudo~' '. aj\vięl,szą u\vagę 
zwró-cono na organizację ośrodków zdro 
wia, których' \voje\\'ództwn łódzkie posia 
da obecnip 78. W każdym o~rodktl czyn 
na jest pr7.~ chodni;; oO'ólna, przeciwgTLI 

\ ilicza, przeciwjaglicza, przeci\\'wenerycz 
na oraz stacja opieki nad matką i dziec­
Idem. j ' iektórp ośrodki posiadają ap(łra 
t) Roentgena . \\' budo\\je są w ch\1. iii 
ohecnej elwa l1o\\e ośrodki \\' Wo!porzu i 
\V Now-ym Mieście. 
Dużo starań poc:,więcono również lOr 

ganizowaniu pomocy akuszeryjnej mI 
wsiach, Obecnie \\ każdym powiecie pra 
cllje od :i rln 10 pn/t)Żnych. 

II 

• 
województwa istnieje 25 zakladów lecz­
niczych zamkniętych 7.- ogólną liczbą 
3.294 łóżeJc W liczbie tych zakładów 
znajdują się również zakłady lecznicze> 
specjalne, jak: sanatorium przeciwgrużli 
cze \ 'e Włodzimierzowie. prewentorium 
dla rhieci zag'l'ożonych gruźlicą ,},' ,'0-
\\-ym Mieścip, szpital psychiatryczny \Y 

Warcie i szpital f'pidemiczny \\' Prz(dho 
rZII. • 

Pol:::ee, do()~ć lnaczne zapasy '-1mo\V~a 
włoki-enniczeg<1 i g,Jtowych towaro\' . 
włókienniczych, c(\lko'l',rite ttrząd21enie 
fabrvki "Pi ;nki" ~. Radomiu, pewne ilo· 
ści raDU, dzieła szh.ki itp, 

bna partia lo' j328 wa.g. maszyn i u­
rządzeli fabryki niemieckiej \'. Schwarz· 
heide jako komp-ensat(ł Z(ł zniszczone za 
kłady'\V Ośw'ęcimiu . Instalo\\ ane są one 
w odbudo\\-lIjąC€1 SIę fabryce. benzvny 
<;yntetyanpj w O~więrimiu. 

r\a pozo~tale 413 wa~ maszyn skła­
dają się uzyskane również \Y drodze kom 
pe,nsa<:ji za zniszczenia wojenne urzą­
dzenia fabryk, .,Ce,gie[ski". ;:Granat"; 
.;Pańshvo\i;a Fabryka \Vagonów we 
Wrocławiu", urządzenia [abrvki "Pia­
stów-Tudor", oraz 30 \\;agono\\' dźwi­
gów dla portu \\' Hb!ągu. 

Oprócz tych \Ą zyt';tkkh transoodów 
'lflllIl''''" łlIlII II I 1111111 II łłllf'III11Il1I1I'"IIII!II'tI I Jllllllł! iti 11111 II !ll1I II II iti 1111111 JIIII IJtII"III1JII/IiIlIllIlJllllllłłłl!ł11łł1J1l1łł1ł 11l1l'"!Ilłllllłllllllłllllllllllllllllłlłl"łlllltllIIIIIIIJIllIlIlIllIlłIllIłłIllIlIlIIlIlIlIIlIJII'II'III'!!II"IIII n a de.::: z! ,,' je<;zczp Ul" z ądz en' a do dwóch 

Adres Redakcji i Administracji "GkJSU 
Radomszc7.a ńskiego": ul. Kościuszki 13, 

. tel. 12. Kon1o czekowe - KK6 Radom­
:KO Nr- 221,18fi. W zakresie "zpita!nidw8 na terenie 

W dziale szpitalnictwa istnieją plan" 
szerokiej rozbudowy Obecnie rozbudo· 
wuje , ię szpitille w Radomsku. Lęczyc v 

i Rawie Mao:owieckiej. W trakcie budo­
wy znajcluje się szpital \V tO'>.riczl1. Pla 
nlli~ ~ię rr)wnież budowę dalc:'~~rh szpi­
tali: w Wieluniu i Ktltnip 

r 
W ubiegłą niedzielę odbyło się w -ali 

:~koły powszechnej v. ~rijonif zebranie 
-'yoorcze oelegatów kół grornadzkkh 
Zw. Sarn. Ch/op kiej. 

Ze-branie zagaił prezb 11. tępujacegn 
zarządu g-minne(!'i) Zw. Sam. Chi. tow. 
Grzehiehlcha Akksander, który zo"-tal 

'bran) jednogło:nie przez zgroma jz.<1-
~vch pf7.ewodniczącym zebranIa. 

Sprawozdanie z dzjalalności ubieglej 
Kadencji zarządl1 złożyli tow. tow. Grze­
helucba (PPR) i Ko\\-alczvk (PPS). Re­

-rat na lemai "Cele- i zadania ZWląz-ku 
l;;.amolPQlnocy Chłopskiej" wyg/o'ił t.o v. 
.'3.n C) ganek. • 

Mówcv zobra7.0 ~-:ali w swoich ~rz~­
r ówieni~-ch dotychc-za\':ową dzialalność 
;tępującego zarządu i obecne zamiArze­

. a gQs-podarcze Rządu wob-ec wsi. p() 
"ygłoswnych refera1ach I'lastąpiła oży­
I- iona dyskusja, w k,tórei za·brali glos 
I cz,ni de·legaci ·kół gromadzkich. Dysku­
tand zwracali glówną uv.-agę w swoich 
\' ystąpieniach na sprawy gospodarc7.€ i 
oświatowe ws.i. Omówione wstały do­
s'awy naWozów ztucznych. opalll i 
uzejmowanie. przez gosp-odarzy od Pali-

wowego Urzędu Likwid(\cv jnego nie­
i lchomości. Z wv oddźwięk \li li "kuó&ji 
_mlaz!a !;pJ awa' zorganizowanla- i po­
<eraniaprzez wieś Przy.sposobieni a R()l­
: ;czo-Wc j::;k<1\vego. 

MiejscO\VCl Spóldzi.elni(ł Z. S, Chi. Ii· 
. 7y ponaD 600 członków i wzrosła w 0-

c atnim eza< ie d.zi~ki aktywnej pracy 
iejscowy'Ch gospodaf7v i zarządu gmin 

e>gx1 Z, S. ChI. dQ pow.ażne~~.() ,(JśroJ~\a 
"spod~Hczeg(1 zaopatrujae Wje::; w nle­
hędne art. kuły pierwszej potrzebv. 

Przygody 
J ia 

.; 

Wlef[i~l~t 
1II!!!I!I!ll!lllllllllllnllłlll!'lłl!lllłlllllł 

Zgromadzeni JOZ\\ a żali konieczność 
elektryfikacji Vilonii. co u!żłohy rolni­
',(lwi w jego prac\'. a tym <;amvm oży 
':\'ilohy życi~ O'o.spoclfłrCZf>; i Kulturalne 
\ ·si. 

Dotvchcz:.l<::owy zarzqrl Z. S r:hl. Oof). 
rze zasłużył się miej c()\vei ludli10 'd. Na 
uwage za ługuje " . .spółpra-ca pomiędzy 
PPR l PPS. we \\-.c:,Z) tkich dziedzinach 
życia gospodarczego l spo lec zn€grJ .• Dzię 
ki tej współpracy i ~zaj'emnemu zrozu­
mieniu obydwj-e organizac je wip!p zdzia 
lały dla ludno 'ci w polepszeniu j€j wa­
runkóv. bytu. 

r 
W wOjewodztwle lńdzkim przystąpio 

no rio budowy .wzorowej wsi poparce­
lacyjnej . Na cel ten wybrano wieś Kru­
szew w pow. łódzkim, która całko\vicie 
powstala z parcelacji maJątku. Po opra­
cowaniu planu wsi przez Wojewódzki 
Wyozial Odblldov .. y. prace przejął Woje 
wódzki Otldzial Bl1do" nictwa Wiejskie 
go ,.Samopom0c Chłopska", któr jesz­
cze \\- .. o]<u bjeż. wyhucluje na działkach ---

w życiu gosp.o<lar{" ym Owrko .'a co­
laz 'więceJ miej ea zajmują spółdziel­
nie: . .,R<1bolnik" pOf:iada 7 sklepów 
spożywczych, \\' tym jedną piekarnię za­
opatrując lurlność w pieczywo oraz 

najwi-ęh:~z~'ch mlynó\'I.- w Poh::e. 
Władze radziecke ' ustosuflko :vywalv 

się najprzychylniej do wszystkich !XJ6zu­
kiwań polskich rp.windykatorów i trans­

Po wielogodzinnych obradach \I. rbra- : po:tv z ,te) _s~refy :za~zę-ly n~dc?~dzlC: 
nv zo5tał nowv zarzarl gminnv Z. 5, Chi. na]\YaesmeJ I w nalwlększ'-{:h Ilosclach. 
\v oso b il ch ob'\ wateli Grz'E"bie-1 u-ch y J p. Ii'''' '1"~I·'f"Ir":II"'-'''.i~·'''11 "'-'II;r·~II"I"1 !"'I-""':I'I''''''''''''I!I',~"n''nlł!'~~'!!I'I''1i 
'·samira. W(\kzab Fili-p(\: I(O\\ akzyka ł 
Piotr(ł. Matusi(\ka Piotra. la ciniaka r a ad k 
,róz,f'fa. Dobrowolskieg'o tanl-18\1. ił i 
Wlooarczvka Kazimierza. I Z ODCINKA ODBUDOWY 

P<1nadto w ,brana z<dała romisja Re- . AkCja orl~udowv p-ołącz-c:na z przeb~!-
. . . d T,- l' k' QOWg u troJu rolnego WSI k()J1-c'entruJe \ Jz)'/,na I ,ą ,,<1 ezens f. t t . l' nr t 

. _ .: .' I Slę U na erem€ po JgDnli. V\ ~"m sew-
Zgromadu'!>TIf \1.'ybralt takze na Zjazd l ni€ przepro'ń adzan"J roboJy komalsacyj-

Po". iatowy lO dp legatow. na Zjazd Wo- . n'l'\ nil tereniof' wsi: Bhs!mpke. Chojne. 
je\widzki 3 delegatów, na Zja 7 d KrJi!jowy Charlt/lpia Wiel-ka. B{)<g~miłó '. ChaJ~w_, 
l deleO'ata_ Stolec. Pra-ce komasa('yjn-e są tam JUZ 

obecnie \\ II stadium tzn, wydziela się 
już. zgodni _ z ogólnopaństwowymi pla­
nami odhudowy, place pod zabudowama 
goQsp<)darsli~. -:;; tych h,:"e-nach pro,,-a­
dzi .c:,ię odbudo~\'ę w"j ,\ zoro'\'vch i oś­

pa rcelantów \V Krusze'l"je 25 budynków rndkó\\,. l, !ór~ ot-1 ;':1W ':J "P"{' i alną po. 
g'o::;podarskich z tymczasową ('zę~cią mil" moc od pań::h"a \X gotówce i materia-
szkalną· łiJ-ch hudowlanych 

Budowa prowadzona jest w ramach • 
!. zv,'. akCJI, parcelacyjnej i finans~wana Parcelacja na terenie p.owiatu slera-dz 
~est przez Skarb Panstwa w formIe kre klecrQ z ~t la l'U' k > P 
dytu gotówkowego j m:l lerialów. obec'l' _ o 0:< a. ,'. z za on<:zona. r_zepr~-
nip są już \,. Kruszewie na W:ko.ńczeniu \\ a>liz<0no tez JuZ v,- 100 proc. zap.!sy hl 
dwa budynki, w trakcie budowy ~ po-t-ecz.ne. Nie skQńczona jest jeszcze CIq 

osiem. gr" s11,ra,v;:j 'llajątków poniemieckIch. 

sklep z materiałami włókieJll1icz'mi, O 
wieje S7ęrS2.y za:: i ęl2' posiada spóldzif'lni(\ 
rol-nicZ'O-ha'l1dlOWa .. Rolnik". SprowaDza 
()na " 'ęgiel, wapno, ('ement, smołę i na­
wor.y ztucztle. Natomia<st filia .spółdziel-

łłł' .... U 

• e 
ni "Rolmk" toz·prowadza matej"1ałv W!D­
l,iennl{'ze i naczynia kuchenne. POSIada 
:klad} żelaZa i dl'7e:va budowlanego. Ar­
tykuły te rozprowadza w§ród ludnosc ' 
'obicz()j po~ 'i atu lęczycklego. w rama,ch 
akcJi "Przemy,,,,} dla wsi" na zasadz!0 
\""miany ~ospoodarczei art"kulow prze­
mysłowvch za płody rolne. 

Spółdz}elnia tmdni sj·ę także ._ku~m 
(ł tykl.lłów rolnych od ludnosci wiejskiej. 
Poza tym działa· w Ozorkowie od-dzia! 
P. C. H, dostarcza iącv artvkułó ' prze­
my-sJu wJÓkiennkzego. Spóldzif'Jme t-e 
skupia,ią w ."-\\'.,{'h szerel2'ach liczne rz~­
szę członków. mipszkaI1ców OzorkQwa ; 
o!\OJic:mvch wsi, 

1IIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIInllllfl!llIIllIllIlIl!!RI!III11!11I!!!l!IlIillHl!!l!I/!!lH!!!HI 

CZYTAJCIE 
KeeelnE'r! 'Ilucha w zupie! • Jeszcze żywa! Zaraz ją zabijemy! "GŁOS RAOOMSZCZANSKIU' 

WYdawca. IWO!. KomH~1 PPR w ŁodzI t(~,młel Redokcyjnv Red, Adm_ Łódź. Piotrkowsko 86. Telefony; Redoklor Noczeinv 216-.14_ Sek.tełarioł 254-2J, Red~a aoaw m...:» 
Ozloł egłoszeńt Piotrkowska 55 tel. 111 50 Konto PKO VII - 1505. Zokł. Grat. Sp. Wyd. "Łódzki InsłvM Wvdt:rwnfC'1.:f(". ... f. • _ '.< '6.,' .. ,_, 'w'';' __ 

CENNIK OC" OSZEA Wydawniotwa "GIOllu R obot.nlczego" w Łodzf ; W tekście: od 1-100 mm_ d. 50. tOl-200 mm. ~ł 60, pOW'!"ŻeJ sł ?O:. 
er tekstem: od 1-100 DU!l. III 35. 101 - 200 mm. zł łS. powytej ~l 60. Drobne za !eCłno It OWO! ł',oRukiwante rodzin zl ~n, handlowe (1. kara., Cup'AO t epa:edaIt) Ił. 2S, z~ si 2d, 

poszukIwanie pracy IIŁ 10. W ll1edz1G1_ l śWięta ~J. droż.~ 
n - 01:'i42f. 



d<J TNals.zawv, by "lA. tym m!esc!e, 
dobrze l! Inko .... ać gdz;e'Ś IJ!e, 

":" 0dblJdt!fCie! - piok .. 1l głos., 
.lon WięC z J'omkiem mur' wznosi. 
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= 
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Alkohol - lo zguba ie;ednego boksera 

Kolczyńscy nie 

Od \o\I'Js/y dął W małym robotniczym domb.u na "itVol1 
silny wIatr. Prz"z rozbrzmiewaJy nie tak dawno przed wojną 
most Poniatowskiego skoczne melodie oberków i kujawiaków. -
przejeżdżały co chwi Tłum cllłopców zaglądal dyskretnie przez u­
[e auta -"SS-manów" chylone okna i wciskał się do drzwi. Co raz 
i - żandarmów. Znów lo ktoś przychodził i pytał się o "Tolka". Ho­
na jedną z oblaw, nory domu czyniła uradowana i uśmiechnięta 
Było to w czclsie małżonka :z milutką córeczl,ą mistrza Bure·py 

okupacji. Na raz na ręku. 
wśród przechodniów W małej izbie pełno było krewnych I mu· 

• natknąłem się na jomych. Wszyscy oglqdali upominki i prezen-
znajomą postać. By- Ly od Polol'Ji Amerykańsldej przywiez1Di1e 
la Tliq p. Kolczyń,- przez wycięzcę CIarka. Dla pani Kolczyils:i.iej 
sIw. złoty zegarek, dla córeczki moc zabawek. 

- Co słychc<:.: z I V/ola cieszyła się j upajała sukcesami ,,'10!­
męzem? - :wdrzję ka". 
pierwsze pyianie. l "folek". wciąż by! niezwyciężony i. pO~!fa­

- Nie wiem -I c1lem dla 11lnych, Az przJisz!a okupaCJa. Ale­
padła r,l'arda odpo szlow~ia, lap;rnki i egzek!lcje:_ Sport Plzest(~ 
wiedź... entuzJazmowac tłumy burzuuzJl. O K'Jlczyn-

sobą- I skim zapomnicli protektorzy i bogaci przyj!.!-* ciele. a trzeba było żyć i przetrwać ten cięH:i 

l ' '''' .. II IBrak sprzętu I sur·owcow 
utrapieniem angielskich kolarzy 

!,ala, Lt! angielscy piflZyg.:J.tOiWU]ą Slę od !Uuż- wJed.nich czyn,ni!ków o c~asO<\ve zamytka,nie pew­
~zego czasu do Olimpiady. Pierwszym ich sukce· ny<:h oocQ.nlków dróg w celu ullTIcrż!i'wienia za:woo· 
sem byio zdc,bYDie torowego mist'rzosi'wa Ś\via- mkom racjonaJ!I1eg>o trenring'u. 
ta pl'2e.z Harri-sa. Co prawda nic dlugo pQ1tem Zespól 1roo'llijący przed OliiTltpia.dą z.na:jduje się 
przegu.·ał on w ("zasie zawod6w kolars'kich w Pa- pod opieką doskonałych ins~mktorów i trenerów. 
ry'żu z mmej Z<fl3inym J)rzeciwniklem, tym nie Przedstawimy ich. Są to W.J. BaMey, b. m1SITZ 
mniej jeSl!: jednym ( g-Iówr!ych kandydatów do świa,ta, Syd. Cozens, który dJwuJcr'oJt'J1Iie doszedł 
dolego mooaJlu. • do finaŁu mkMiZos~W świa,ta, E.W. mggi,r1:~, były 

p.rzygatowarl!ia pl')w<!,iozOljC \\ y;Lrwa.Je ,,:t'poL)'- mis,trz olimpi'jski w spl'i'll!ta'ch i George Fłemd!J1g 
!k<a'ją !la szereg 'fJI!'Z es'Z'k ód. Nie mówiąc jll,i o od- - miSlirz na 50 mil. 
żyO\\,ja!J1,j.u,1{tÓlre pozostawia wiele do iy·czenia, PrlZed Olimpiadą . zespół repreze,ntacy jny mia,ł 
11aJjlWliększą twdiI10ść sla,nowli ko·nser'WaJcja i za- zdać egzamń,fl1. Na eg.zam1nat-olfa Z<l1p1'oszono dru­
k'!l'p nOlWego sprzę1'li. Wpły,wa.ją na to ograni,cze- iynę radziecką. Jedrnakźe za:prosa:errie wysla!J1o 
ma w prod.u'k.cji i brak surowców. Sam trenull'g zbyt późno i z ZSRR nadeszła odpowri.edź odmow­
napotyka 03 ~TIlną truóność. Ruch na szosa·ch jest na, gdy,i radzieccy kolarze na najh:1i,ż-szy okres 
SIlosunikowo duiy i s,l·a.nowi powainą przeszkodę ma·ją zajęte termi:ny. Orlpowiedź rad7Jie{'ka za.wie­
przy keni:ng,u. s?.czegóinie na drogach górski(-h. rala chęć roZ€g>nmia tego spotka.ni<l w późni-ej· 
Władze kolarskie zwrócily <ię z prośbfj do oopo- s7ym termi,n.ie. 

r 

okre3. Kolczy.ci:Jk! t.:l1wyta SIę VJ!:zystklch spo­
sobów zarobkowania. Nerwy, ue towarzystwo, 
i alkohol sprowadzają go na manOVlce. ZaIc' 
bia dobrze, ale traci naj-y..iększy ~karb - :::Ino 
wolę i siły fizyczne. 

* Rok 1945. Sport polski a z nim bolrs za· 
czyna powracać do życia. Po do dlugich mie· 
siqcach przychodzi radosna wjeść: "Kolk-CI" 
żyje i wraca do kraju. Olucha wstępuje w 
miłośników pięściarstwa, 'Nrócą dobra cza.sy 
boksu polskiego. 

Pięć lal uobdły jednak swuje. Kolczyfis].,;i 
powrócił na ring już nie te>n sam. Oko slraci­
ło swą bysi.roŚć, mięśnie zdolność błysKawi· 
cznej reakcji. 

Okazało to się w spotkaniacil z przeciwni· 
kami !la ringach zagranicznych. Łudzono się 
jednak, że stanie się cud, że "Kolce" powr6-
CQ sił" 1 ... ,młodość. 

Zwycięstwo Tormy było plerwszym 2Inc<­
kiem ostrzegawczym, że międzynarodowa 

Koiczyńskiego zaczyna tracić swe blaski. No­
kaut w Eesendzie był pierwszyfm ciosem dla 
niego i jego zwolęn.ników, drugim poraz!iC! 
"bohatera Warszawy" z pięściarzem ZSRR -
Ogurienko. Częsć prasy, tej prasy która Ide­
dyś piala hymny na cześć Kolczyńskiego, za· 
czyna się domagać zastąpienia go kimś in­
nym w reprezentacji... Zycie jest życiem, ale 
pomimo swej bezwzględności -- zachował się 

jeszcze sentyment. 
Sentyment ten posiadamy my dziennIka­

rze w dużym stopniu i my, dziennikarze spor­
iowii, tak często bezwzględni i "niesprawie­
dliwi. Gdy przyszło pisać te twarde słowa: -
,,Kolczyński zawiódł", czy "na Kolczyńsikego 
nie możemy już Iiczyć",każdy z nas z chęcią 
cią odłożyłby pióro. 

Psiakość, szkoda -"Kolki". Dobrze się za­
służył państwu polskiemu. Ale cóż, Al1!Okol 
to największy wróg boksew, 

Z, I{f. 

z 
onczą międzynarodowy 8Z0n naszych iłkarzy 

80ga~y sezOJJ .nt!ędzy;].arodo\~y ja'k na ~rosun-I ~r,!li.~my już !?m t:I:zYJ\'fot,me ! t·myk,minie po· ( bie ,tego spotkania. ".A' opJ!l1ii ichuooodrzim.v ta 
k! pow0:Jenne, mIeJ.! '\li tym fOKU naSI pJ.rkarze. ntesl!smy 1toraz'K'l a .i~TIą gr<t!l1h:ząoC''1 .z", pog>w- gil'oznego kon!H.trenia. lt<tórv maże zmu;;ł-ć le'l" de 
1rJ,@ll'gur~~ją teg:o sez.o~u _ był międ~y~pal1siwowy mem... .• .. _ \ w,,:'lki. PIZY1PuSz~oz:amy, ż. 'opinię tę potvti.erdzą 
mec~ z l\iOrwegu.ą, pO~'fl'lej pre.y~zl~ 1 ,:nne: ~ Ru- .K1~rtmat Belgradu .wyb~tnń.~ nam. me Sb\1Zy. W_oJ- dwiś n~si chłopcy. 
m~ą, ,cz.echos~9"'V,aC')ą, SzweCją l. Fm!a!l1daą, w n~ I.1le wpłY<Ułfla ~a je.go z,rn:anę IIlI~ w,plYlIlę?3 ro~v-'l Dotychc'las,Kl>W3 hiffiorJa stooonkÓv.r Piłkar~.'idch 
k~orym OSH}gnę\l~my plef<WS2~ zwy,c~ęst:v<). Obcc- n~ez. na .0~;ze{Jile Się po.zliOmu 1ugosło\VllauSl\{leJ~oi&ko-jugosłowdańshlch pl"LedS'tawia się oos1ępu. 

ZEBRANIE SEKCJI me c'ze~'lą nas Je,SZ0"le dwa) pN:ecIW'il1'cy - Ju- 'PiłkI noz.r:ej. S~~d h?l-()S'kop~: mewe_oole. ~zeka Jąc-o: na pr.zesłrzeni 25 la<i: wzeg>raliSmy z Jugo-
"radem'lcl'l' ZWM Z' yel'e" ł :b gosla'wJa I Rumurna PO raz drugi. . nas faDZ~J pOf,a!U6 m,z Zi\vy,DlęstwO. Chodmc be- sławią jed-ealatŚcie ""'oikań międzYlpaństwoiW'vcr . c.. ' , '.. ' og a:SZd ze ra- ~ d' t lik t ah ''k . b ł ~k _. ~ł' • • 

11:" • ekcii humani .. tycznej w poniedziałek. dn. . l(L.l~~ T BELGRADlI NA~ N.I~ SŁUZY . Zł: ' y, ~ o o, y !p.?r,au: a ta me y a ta' oz ktor~C'h _ je'd'Ilo Z!l'e,mi<s'O>wa~iś.my, a 1ięć wyg-ral[ilŚ-
"0 bm. o godz, 20-;tej 'W lokalu. Życia" Piotr-I DZ'l5!!a'J gramy w BeJgradoZi-e. Plęlk1n.a sto1~ca wy~o:k.a, jak w 1936 roiku. my. Oro ich da;ty: 
k-o.w,ska 48 m. 16. . " pięlrn'ej Ju.gosławid do tej pory nie była d,la nas JUGOSł:.OWIANIE Nm l;,E.I(CEWAtĄ NAS POLSK'ł\. _ JUGOS~AWh\ 

Nowowstępujący, którzy już złożyJi kwe- szczęślilWym miejscem sPQ~,kań z J'ugosłaiWdą· JllgQsloiWlial11'iie bynaljmndej nie lekcewa'żą 50-1 1922 .ro:k Zagnzeb 3': 1 (,1': It). 
~tJ(\.narili'~7e, pro/Szeni są o przy1bycie, M _ • _ •• • 1923 rok Kraików I: 2 (O: 1). 

UWAGA ZYCIOWCYI DZISieJSZe Imprezy sportowe 8z.s walne zellr~łne Łozpn 1931 rok Poo;~ań 6: 3 (3: 2). 
,. . . , 1932 rok Zagrzeb 3'1: O (O: O) . 

. ""'e wLol·ek. dnia 21 bm. o godz. 19-tej 'lA' 10- J.?C?L!J.RSTWO: Ruda !;'alblall:lcka go,~z, ~-ta, Zawiadamiamy, że sil.soo;WlIlie do paraotafu. 1935 rOik Wa'rswlwa 4: 3 (Ił : 2) 
~illu AZ~'VM "Życie" odbędzie się zehrall!ie :"1YSClfJl ~olarskle {) ~]str:zOStWO WOle~?dz- 29 statu<tu OZPR, Zar.ząd ŁOZPR. z'w'ołuj~ na 193~ wk Belg>ra~ 1: 4 (O: 2). 
,ekcJ prawnu - ekonomicznej. Obecność obo- ~wa łodzklego dl~ po,nada~zy. kart WySClgO- dzień dzisiejszy, godz. 9 rano, w plen'lszvm 193b rok KaJtowice 2: 3 (O: 2) 
'I';ązkowa. '\\~ch _na dy~t~mi1e 50 k~. Procz tego. od~ę- . termmie, a o godz. 9.30 w drugim terminie -_ 1936 rok Belgtrad! 5': 9" {O: 5), 

dzle Slę wysc:g dla posladaczy ro~·erow _u' doroczne Walne ZehIa;nie ŁOZIPR w gmacliu; 1937 mk WI3l'S1Zal\Wł 4: () (2: O) 

Dziś, w niedzielę, odbywa się w Państwo­
wym Gimna'ljum j Liceum H'alldlowym przy ul. 
Kopernika Nr 41 ur-oczY!Stość !przekazaIlJ.ia szko­
le Hr,ządzeń ra:dj'ofonizCl!cyjnych, u,rundow,aIlJ.ych 
wyłącznie ze skłilJdek rodziców. UroczY'Stość 
7.aszczvcą /Swą obecnością !prezydent miasta, oh, 
Eugeniusz Stawiński, kurator szkolny ipIQf. Ba­
C'ul ew,-;k i , naczeln·ik lII.,gt> Wy.dzi,ałt; Ku,rafmium 
Szkolnego, i!llIŻ. Alidmiewicz. wliz,y.taIf:Qr szkół· 
handlowvch ob. Rafa i m'lli, Deklamacje, mu-
7vka, śpiew 1 lańce urozmaicą II?rogram tej mi­
łE'j uroczy.,lo~ci, na ktorą. Komitet Ro~,ciel'siki 
se,\ii~cznie zaipras7a rodziców, mło'dZ'iea: ora?­
w'': przyjaciół. 

PODZIĘKO W ANIE 
Polskl Czerwony Krzyz Oddzi,ał Łódzki 51~a· 

,hi podziękowanie: Sekcji Opieilmne!k Społecz­
nych przy Oddziale Łód'zkim PCK - za zorga-
1Izowanie Rewii Mody w daliu 12 bm., z któ­
rej dochód 'Zasilił fundusze PCK; I'l!bie Rze­
mieślniczej z p. prezesem Kauczem na czele -
za współudział; spółdzielniom, fi:mom prywat- I 

nyro i Gimnazjum Krawieckiemu - za pokaz I 
modeli; Kierownictwu S"ZIkoły Tańców Plasty­
cznych - za udział dzieci; artystom - za 
l'rozmaicenie programu ś,piewem solowym~ p. 
I'lląkowókiemu - za kierowanie i objalŚ'IliG­
me z humorem podCl!wane; S[lOleCZel1.stwu łódz­
kiemu za tak licZllle przybycie i ofiarne popar­
;'ie tej miłej imprezy. 

P ANSTWOWE ZAKŁAD'Y 
~RZEMYSŁU DZIEWIARSKIEGO NI' :; 

w Łodzi, ul. Sienkiewici!:3 82/84. 
zah'udnią natychmiast: kotonia.rzy, ke­
tlarki (zaczepiarki), robotników do 
Wydz. Gospodarczego oraz pracownika 
Ilmyslowego o dużych kwalifikacjach 

administracyjnych. :; ł 
l~łoszenia w Wv, dz. Personalnym, 5: - M 

~ys.ty'=ych lIl:lesto~arzyszonych w zadnym z pQlskiej YMCA w Ł-odzi, przy UlI Moniusziki 40'. W38 rok BeIgtrad O: l (O: Q). 
KluibolW na, dystarune 20 km.. • 1938 rOik Wa'rsza'l'l8< 4 : 4- (2 ~ li). 

:MO'FOCYKLlSCI, ~o: .zuzlowy _ Plac 9-g~ Gw·.azda gra ze Wstęgą JANIKA ZASTE·Plf'JE JUROWICZ 
Maja, godz. 11-ta. WySC1g1 motocyklOwe o m:- Druż '::.;0,' d . . - B l . _I • 
str,ZQlSrtwo ;Ę,o:dzi z udziałem na'j!e[pszycb 'la- " yOaJ ltYa5Za Wy"'ląpl ~:s~aj. w e gra<lzJe 

,.:I. 'ik' ł "d "l'ch Dzisi'a.j na boisku KP Zje.dnoczo:ne odbę- w tym samym składz1e, (IZ. WYJą~kleun bramkarz~ 
WOUlDl ow o z .... ' . d >l_ k' J 'k I t' , . J . ') . k' I BOKS. Świetlica PZPB. Nr. 3. Mecz o dlU- zie. się mecz pi,..,drs l pomiędzy drużynami 'arJil' a, {, ?rego ZI1S:lą~l ·Uoro:~.l'c'z w Ja- 'run wa.-
żVlIlo'We mistrzostwo Łodzi Zryw' _ Tęcza. Pierwszy ZRKS "Gwiazda" - Zw. Wł. KS czy.la w Sz.tokholmre t ~1:eIsllllika,ch. 

- KOSZYKÓWKA. Sala YMCA, go'dz, 9.30, "Wstęga" pr:zy PZZp;p - Łódź Południe, Z Belgll'ad1f e~spedY'DJ~ na~a wyfoU,~'zy d? Bu· 
Dmgi wY'stęp koszykarzy poznań .. ikich KKS-u Zawody odbędą się bez względu na po- ka.resz'bu, I:fd'Z'le JillZ będlZK': wa1c~ył~ nie o no<n{J· 
, Ł Gzi. VV' ' rogramie spotkalllie KKS -_ ŁKS. godę. wwą . potl'~,zikę, ~ na.wet ? Z~~C[ęsuwo. R:umlilnt~ 
wop wydaje Się bQl\Vlem p1'<Z&'bwnJlkQem slabY51. 
;sw 30 'f.VSlęCY WIDZOW MUROWANE 

I)N~ 20/X/ 19.47R.". 
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J' ~CZELNV REDAK1.'OR~ 

~.Ia-II IR·f1 .13 ''O !lI e tv S li a 
K.1ER.0WNIC11WO GRAFICZNE 

®aeujz yrOIlOHJJ,fi 

Na dzi5i",js~y-m&z w Belgradd,e wy.prz.eda,l"o 
.jut. 30:000 hiletó;w. Mecq; sęd.ziow'ać bę<l'zae Cze· 
'dioslowa!k, lub sędzffa ['a1J.zie,c:kl. 

-~---
Z 19cia ZrgUJu 

lryw-Concordiapg raz drllg 
w związku oz urnieważ:nien'iem -meczu bok­

serskiego o mistrzostwo Okręgu między Zry­
wem a Concordią, odbytego w dniu 20.9. bl 
i wyznaczeniem powtórnego spotkaJllia na 
dzień 23.10, br. zawiadamiamy, 'Że zawody te 
odbędą się w czwartek w hali Wimy o godz. 
19-tej. 

Z DOMU KULTNRY MILICJANTA 
Dziś, w lI1iedzielę, dnia 19 bm., w Domu Kul· 

f:ury Milkjanta (Nawrot 21) o godz. 11-ej -
odczyt informacyjny na temat "Związek \"1alk' 
Młodych, je.go historia i za.dania" wyglosi oh. 
J. Pług. O godz. l1-ej wieczorek ta!Ileczny. 

SealllSe filmowe niedzielne filmu ra:dziec­
kiego "Kolll'iik-Garbusek" zarezerwowane dla 
·zjazdu Związku b. Więźniów Polityczny.ch. 
ORl(lESTRA NAMYSŁOWSKIEGO W ŁODZI 

W poniedzj,alek dn. 20,10.47 o godz. 19-tei. II 

Ośrod.ku Sportowym "Helenów" ul. Północ,na- 36, 

l od?ę.d.zie S!ę koncert zna!J1ej ?l'kies.try w!ościań· 
Sklej Sta'l1i&1awa Namysłowskiego. Zespól orki,,· 
stry sk!ada,ją~y się z 36 ~sób wystąpi w oryg"i­

,oałnych strojach lu<lowycn, Pozostałe bilet\' do 

ł 
OafOY'C,,ilf w przedsprzzdaży (Spóidzietnia "Start', 
łUt P1Otnkowska 124.,) w dlieó konce-rt-u w kasi~ 
od god~. l8·tej. 


